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C. k. Sąd krajowy, jako prasowy, na wniosek,
c. k. prokuratora państwa, po myśli  ̂ P*
orzek ł. że zamieszczone w Nrze 249 czasopisma 
„N owa Reform a” z dnia 31 października 1900 r. 
artykuły p. t.: „Z  ruchu w yborczego” , „Nadużycia
i gwałty w yborcze” ji  ustępach a) od „Nadużycia 
do „protestować należy” , b) od „Aresztowania do 
„przyszłość odechce” strona 1 i 2 , zawierają zna 
mona ad a) występku z § 300 u. k .J  ad b) wy
stępków z §{? 300  i 302  u. k. i art. IV  ustawy 
z dnia 17 grudnia 1802 r L. 8 /0 3  Dz. P- P- ? e 
zakaznje się rozszerzania tego artykułu, zatwierdza 
B!ę zarządzoną przez c. k. prokuratoryę państwa 
konfiskatę pomienionego num eru, a cały nal ład ta
kowego ma óyć zLiszczonym;

albowiem w artykule pod a) autor poniża zarzą
dzenia władz rządowych, w szczególność za c. 
I)vrekcyi policyi i Magistratu miasta Krakowa oraz 
pobudza do pogardy i nienawiści przeciw tym wła
dzom rządowym.

W  artykule pod b) autor przez przekręcenie oko
liczności faktycznych pobudza do pogardy i niena
wiści przeciw’ c. k. żaudarmeryi, poniża i wyszydza 
zarządzenia władz rządow ych , wreszcie pobudza do 
nieprzyjaznych kroków przeciw poszczególnym  k a- 
Bom społeczeństwa obywatelskiego.

Równocześnie na wniosek c. k. proknratoryi pan 
itwa, stosownie do przepisu § 20  ust. pras., poleca 

się redakcyi czasopisma „Nowa Reform a” , aby u 
cl.wałę tę w najbliższym nnmerze czasopisma na. 
pierwszej stronie takowego pod rygorem skutków 
z § 21 nst. pras. bezpłatnio zamieściła.

O. k. Sąd krajow y jako prasowy.
Kraków, dnia L listopada 190 ' > r.

Morelowskt.

9 9 Apatya“.
Kraków, 3 listopada.

Dzienniki konserwatywne m.aiaj‘ą się, że ..po
ważne sfery” naszego społeczeństwa z wielką 
apatyą zachowują się wobec toczącej się a 'cy  
wyborczej. I zamiast rozpocząć poszukiwania 
za powodami tej apatyi w swojem najblizszem 
otoczeniu, przerzuca się prasa konserwatywnej 
V7AA na, wdzięczne poip,,.r'v v.!w;wL1u) nrzęęiwnj- 
ków politycznych i używania przeciw nim po
licyi. proKuratoryi, sądów, żandarmów i wszy
stkich potęg austryackich. Prasa konserwaty
wna gniewa się. że na publicznych zgromadze
niach padają „oszczerstwa i obelgi, fa łsze  i 
kłamstwa” , -  podburza ^  szerzy „niena
w iść” . W ięc jakże człowiek ze s^ r P ó 
źnych” ma pokazać się are i i.Lvci ;

Ta apatya, -  biada „Czas ~
udziela się także „ w ł a  z o m i.nrvp-nrt ie ” 
ni e ( ! )  puszczają niekiedy „czyny g  kiem
jeżeli tylko popełniono je  P<>d P ^ zczy m

’,PNie'V przeczvmv że ton jaki zapanow ał na Przeczymy, ze ton, j meiednego
zgromadzeniach wyborczych, może j
odstraszyć od udziałn w akcyi wyb',r . JB •
jednak temu winien? Te ostre słowa ja
dają z ust mówców ludowych i robotnie  ̂ ’
nie tylko są następstwem „sztuczne] agi
cyp^ —  one są wyrazem powszechnego rozgo

ryczenia, jakie, z powodu panującej w kraju 
nędzy, objęło najszersze warstwy ludności, i o
jeden z powodów. .

Drugi jest atoli głębszej natury. Koło polskie 
wprowadziło całą politykę kraju w tak ie  bagno, 
że ludzi, uważających posłowanie za ciężki obo
wiązek, nie za godność i sposobność do wy
mknięcia się poza progi domowe, ogarnąć musi 
apatya i zniechęcenie. Tasama prasa konser
watywna, która użala się na tę apatyę i znie
chęcenie, stawia przecież solidarność z Kołem 
polskiem, jako dogmat narodowy. Jakże czło
wiek, me mający doś* odwagi, aby podnieść 
rokosz przeciw temu rzekomemu dogmatowi, ma- 
rwać się do mandatu, kiedy z góry przekona
nym być musi, że utonie on w Kole polskiem 
wraz ze swojemi planami, z ideą polityczną, 
którą wniósłby ze sobą?

Wreszcie, czyż panujące obecnie w parla
mencie stosunki mrgą być siłą atrakcyjną dla 
poważniejszych obywateli ? Rząd rozwiązał 
pa,lameni nie oglądając się na stronnictwa, 
nie pytając nikogo o radę, czy środek ten wie
dzie do celu. Taksamo rozwiązać może nową 
Radę państwa, zwłaszcza, że dotąd nic nie za
powiada zmiany w usposobieniu stronnictw na
rodowych, które uniemożliwiały dotąd pracę
parlamentarną. .

I tutaj także wina w znacznej ( zesci spada 
na Koło polskie za to, że zaprzepaściło swoje, 
dominujące niegdyś, stanowisko, te  »  miarę 
wzmagania się wpływu radykalnych stronnictw 
narodowych, usuwało się na plan dalszy, po
pełniają- jeden błąd taktyczny i polityczny po 
drugim Dzięki temu traciło Koło coraz wię
cej przyjaciół starych, a nie zyskiwało nowych. 
I wtedy rząd, którego zwykło było słuchać 
wskazówek, zlekceważył je, bo zrozumiał, że 
ono w parlamencie traci wpływy, że przestaje 
byc czynnikiem, z ttórymby liczyć się trzeba

1 *Wj‘ (^niechże się „Czas” nie dziwi, że nawet 
jegn poważniejsi zwolennicy nie zapalają się 
do poselstwa, do podzielania dalszych klęsk, 
niedołężną ręką kierowanego Kola polskiego.

Agitacya wyborcza także mniej ponętny dla 
konserwatystów przybrała charakter. Ale niech
że darują konserwatyści: wolimy ją taką, jaką 
jest dzisiaj, z jej wszystkiemi wadami,, SrtzYta
ką, jaką była dawniej, przed obudzg/niem się 
yucliu liuRwego. rdy zalet nie miał8/ żadnych, 
a wady wprost obrzydliwe. Przez 25 lat de-; 
moralizowano ludność kraju wódką i kie = *• 
żandarmem i rządnwym kołnierzem. ^ ystar 
czało mieć aprobatę starosty i [rzucić trochę 
pieniędzy. Mandat zdobywało się bez pracy, 
bez zasługi, był on przywilejem wielkiej wła
sności. Teraz zmieniły się czasy. Trzeba sta
nąć na zgromadzeniu wśród tłumu chłopów 
wysłuchać ich skarg i żalów; w dodatku ci 
chłopi sznhają doradców gdzieindziej, nie tam, 
skąd się im do niedawna narzucano i nic dla 
nich nie zrobiono. To jest zwrot dla konser
watystów bardzo niemiły, —  ale któż go wy
wołał, jeśli nie oni sami ? Tej reakcyi oni są 
sprawcami, niechże pogodzą się z losem i spo
żywają jej gorzkie owoce.

A  teraz zapytajmy, czy charaktei agitacyi 
w yb orcze j w naszym kraiu jest objawem w 
„aństwach parlamentarnych niebywałym i wy
jątkowym? Agitacya wszędzie roznamiętnia,

agitacya nigdzie nie liczy się ze słowami. Nie 
jest ona łagodniejszą ani w Niemczech, ani we 
Francyi, ani w Anglii, nie mówiąc już o Ame
ryce. A  gdyby ton agitacyi wyborczej w Gali- 
cyi nawet o cały kaiuerton wyższy był od 
zagranicy, —  nieby w tem nie było dziwnego, 
bo nigdzie może agitacya nie znalazła tyle, co 
u nas, palnego materyału. Ten materyał zgro
madziły skrzętne rączki naszej kliki oligarchi
cznej; niechże je j członkowie me dziwią się, 
że pożar wznieca pierwsza lepsza iskra agita
cyjna.

A 'ju ż  najmniej ma prawa uża’ vs się na „o- 
pzczerstwa, kłamstwa i obelgi” ta prasa kon
serwatywna. która pierwsza tej broni użyła. 
Niechno „Czas” tylko przeglądnie własne swoje 
roczniki z czasów wyborów sejmowych i par
lamentarnych i przypomni sobie, co on wypi
sywał o kandydatach demokratycznych, jak tra
ktował pierwsze porywy ruchu ludowego ? Nie
dawne przecież czasy, gdy całe stronnictwo 
demokratyczne czyniło się odpowledzialnem za 
malwersacye w lwowskiej Kasie Oszczędności, 
której nadzór do konserwatywnych należał 
zwolenników.

Organa konserwatywnej kliki znęcają się 
dzisń.j nad posłami ludowymi i pytają: coście 
zrobili ? A  cóż Koło polskie zrobiło wogóle, a 
zwłaszcza w ostatniem trzechlecin ? Zagwoździ- 
ło tylko całą swoją politykę, postępowaniem 
swojem wywołało niesmak w całyi i parlamencie. 
Jeżeli nieudolność okazują starzy politycy, co 
przeszli szkołę długoletnią; jeżeli w ich gronie 
tylu znalazło się nierobów i ludzi wprost nie
udolnych, —  skądże prawo żądać od garstki 
ludzi now ych, po raz pierwszy występujących 
na parlamentarnej, i tó wyjałów iouej arenie, 
a jy  wracali objuczeni obfitą zdobyczą? Oni i 
tak zrobili wiele, bo Wnieśli do parlamentu czyn
nik nowy i odkryli niejednę ranę kraju, którą 
pokrywało się wstydem fałszywym. To jest p o 
c z ą t e k  akcyi ludow ej, —  i początek końca 
wszech władztwa konserwatystów

Apatya, objawiająca się w „poważniejszych1 
sferach konserwatywnych, jest więc bardzo na
turalnym objawem niemocy, jaką garstka am
bitnych oligarchów zakaziła organizm stronni
ctwa. To zapowiedź upadku.

—  i ■  i — — — — —

Z Niemiec i zaboru psfejt.
(Wypieranie Polaków z posad nauczycielsklcn —  Wlec 
polski w Dartmondzie. -  Kto winien i  -  Wybory ber

lińskie).

O systematycznem wypieraniu Polaków z po
sad nauczycielskich w szkołach publicznych w 
Księstwie Poznańskiem i Prusach zachoduich 
podaje ciekawe cyfry katolicka „Koln. Volks- 
ztg“ - Streszczając wywody tego dziennika, za
uważyć musimy, że katolicy, z wyjątkiem urzę
dników, są w Księstwie Poznańskiem synoni- 
mPlIB polaków, gdy protestantami są przeważnie 
tylko Niemcy.

Otóż w Poznanskiem jest 7n0 mieszkańców 
katolikami, gdy tymczasem protestanci i szcze
gólnie licznie tutaj reprezentowani żydzi sta
n o w ią ?^ - Mirao to zaledwie l/3 uczniów w 
wyższych zakładach naukowy.-,h jest katolicką. 
Nauczycieli polskiej narodowości przesied’ ono 
«  interesie służby nietylko do katolickich gi-

ranazyów w Westfalii i nad Renem, ale także 
do zakładów protestanckich na Pomorzu i w 
Szlezwiku - Holsztynie. Dawniej zachodnie dziel
nice. o ile nie wystarczały miejscowe siły, po
krywały zapotrzebowanie nauczycieli przy gi- 
mnazyach katolickich w Poznańskiem i Pru
sach Zachodnich; od owego czasu same cierpią 
na brak wyższych nauczycieli, nic dziwnego 
przeto, że wyższe ze kłady naukowe w Poznań
skiem i Prusach Zachodnich mają coraz wię
cej nauczycieli protestanckich.

Aż do walki kulturnej byli dyrektorami przy 
rozmaitych gimnazyach katolickich Polacy. T e 
r a z  a n i  w P o z n a ń s k i e m ,  a n i  w P r u 
s a c h  n i e  ma  a n  j e d n e g o  d y r e k t o r a ’, 
k t ó r y b y  b y ł  P o l a k i e m .  Poznańskie po
siada 18 pełnych zakładów, z których trzy 
uchodzą za, katolickie i ewangelickie, podczas 
gdy 12 jest symuliannemi Przy tych zakła
dach pełnych atoli jest tylko pięciu katolickich 
dyrektorów, a 13 ewangelickich. Przy iłwóch 
niekompletnych zakładach jest jeden kierownik 
katolicki, drugi ewangielieki. Na 62 profesorów 
liczymy tylko 21 katolików, m i ę d z y  n i m i
5 P o l a k ó w ;  na 165 wyższych nauczycieli 
jest 115 ewangelików, 45 katolików, a wśród 
ostatnich z nich 10 Polaków i 5 żydów. Na 
blisko 40 nauczycieli pomocniczych i kand da- 
tć.w, mogących otrzymać posadę, znajduje się 
tylko siedmiu katolików ( a n i  j e d e n  P o l a k )  
i ’ żydowski kandydat. Także między „kandy
datami na próDę” jest tylko jeden katolik, tak 
samo wśród słuchaczów seminaryum.

Jeszcze smutniej przedstawiają się stosunki 
w Prusach Zachodnich. Ta dzielnica jest wpra
wdzie tylko w 4 7 katolicką, ale liczba uczniów 
szkół wyższych katolickich wynosi zaledwie 1/5. 
Z  15 pełnych zakładów ma 9 ewangelicki cha
rakter z założenia. 4 katolicki, a 2 po zainaugu
rowaniu walki kulturnej założone, w Brodnicy 
i Starogrodzie, mają być symultanne. Z  dyre
ktorów jest 11 ewangelickich, 3 katolickich, 1 
starokatolik, a n i  j e d e n  P o l a k .  Z  niekom
pletnych zakładów uchodzi 5 za ewangelickie.
6 za symultanne. Między 11 dyrektorami znaj
duje się tylko 1 katolik. Na 90 profesorów li
czymy 21 katolików (włączając kilko staroka
tolików), 1 żyda i 67 protestantów. Z  profeso
rów jest 5 polskiej narodowości. Na blisko 165 
wyższych nauczycieli liczymy tylko 35 kato
lików. wśród nich 10 Polaków.

W  ten sposób robi się ze szkoły instrument 
germanizacyi! «*

W i e c  p o l s k i  w D o r t m u n d z i e  odbył 
się w zeszłą niedzielę przy licznym udziale. —  
W edług „W iarusa” przewodniczył mu prezes 
„Związku Polaków” p. Wacław Funtowicz z Es
sen. Pierwszy zabrał głos p, A. B r e j s k i 
z Bochum i mówił na temat „Szczęście jest 
zmienne, a Bóg cuda czy n i1, wykazują*, że byle 
Polacy twardo stali przy sztandarze katolickim 
i narodowym, w duchu tym wychowali swe po
tomstwo, a nie potrzebują się Jękai przyszło
ści. Następnie p. Tomasz B z y l  z 1 ‘ort-mundu 
użalał się na brak dostatcc nej opif ki ducho
wnej. Potem przemówił p. Jar W i l k o w s k i  
z Schonnenbecku, wykazu jąc wielką szkodli
wość małżeństw raięszanych. i zachęcając ze- 
hraną młodzież, aby tylk ) z Polkami-katolic?k' - 
mi zawierała ślnby. T. M a i k  z Baukau oma
wiał brak opieki duchownej na obczyźnie, wy

kazując przykładami, że inaczej zaspokajane 
bywają potrzeby duchowne Niemców-katolilrtw 
w stroąach polskich. P. Stefan R e j ę r  z Ue- 
ckendorfu mówił o potrzebie trzeźwości i oszczę
dności, wykazując liczbami, ile to nieszczęść 
sprowadza nadmierne używanie napojów alko- 
holicznych. Następny mówca p. K u s z a j e w -  
s k i z Dortmundu wskazywał na to, jak to ka- 
tolicko-niemieckie gazety wciąż się użalają na 
brak równouprawnienia katolików z protestan
tami, ale Niemcy sami nawet w kościele nie 
chcą Polakom-katolikom przyznać równoupra
wnienia. P. Walenty G o t z a j n  z Dortmundu 
ubolewał także nad brakiem opieki w języku 
polskim i wykazywał, że Polacy nie mogą\ 
w swych staraniach o jej pomnożeni^ ustawać.
P. Hipolit S i b i 1 s k i z Bochum przestrzegał 
wiecowników przed ahonowauiem pism niemie
ckich, wrogich Polakom. P. B r y l c z a t  z Bo
chum zalecał, aby Polacy pieniądze w polskich 
kasach oszczędności składali. W końcu p. Igna
cy  D u d z i ń s k i  z Dortmundu zachęcał do po 
pierania gazet polskich.

Po tem przemówieniu zapisano do „Związku 
Polaków” kilkudziesięciu nowycłi członków, —  
poczem wiec zakończono pieśnią „Serdeczna 
matko” .

W ogóle liczne kolonie polskie po prowincyacL 
niemieckich bronią się energicznie przed zniem
czeniem.

Prasa niemiecka wszelkich odcieni politycz
nych barazo żywo zajmuje się znaną historyą 
12.000 marek, wziętych przez hr. Posadowskie- 
go od przemysłowców niemieckich na agitacyę 
za t. z w. „Zuchthausvorlage“ . Podobno, jednak 
ni°ma kozła ofiarnego. Dyrektor WoedtKe nie 
zawinił, chociaż bowiem starał się o 12.000 m 
na agRacyę, to działał nie jako dyrektor urzę
du Rzeszy ale jako człowiek prywatny. Tak 
rozumują jedni. 'Inni znowu usiłują udowodnić, 
że i hr. Posadowsky jest bez winy, gdyż w o- 
wym czasie b y ł—  na urlopie (!). Tak więc ża
den z tych panów nie może odpowiadać za to,
-co się stało, a*co wykryli socyaliści. Nie wszy
scy jednak takvsię na tę sprawę zapatrują. —  
Spotykamy się w prasie i to ofieyalnej z gło
sami, że an1 hr. Posadowsky, ani p. Woedtke 
nie zdołają się obronić, a niedawna wizyta „czar
nego męża” Lucanusa u hr. Posadowsky’ego nic 
dobrego dlań nie wróży. Tak np. oficyalna mo- \  
nachijska „Allg. Z tg” w obszernym artyknle 
stara się wprawdzie obronić ‘zasłużonego skąd
inąd sekretarza stann. ale i ima w uońcn przy
znaje, że mimo zabiegów kanclerza Bfllowu, hr. 
Posadowsky n a j p r a w d o p o d o b n i e j  p a 
d n i e  o f i a r ą .  Zapewnieniom bowiem, że hra
bia, będąc na urlopie, o liście p. W oedtkego 
zgoła nic nie wiedz1 ił i dopiero z prasy o nim 
zasięgnął wiadomości, —  nikt nie wierzy.

W ybory do parlamentu w VI. okręgu berliń
skim, odbyte we wtorek, nie były tak ożywione 
jak w latach poprzednich. Następcą L  i e b- 
k n e c h t a  wybrany został L  e d e b o u r, ale 
otrzymał 4882 głosów mniej niż jego poprze 
dnik. O wiele mniejszj udział w wyporach1 wzięli 
konserwatyści i wolnomyślni. Razem głosowało 
obecnie o 22.387 wyborców mniej, niż w głów
nych wyborach 1898 roku. Różne też płatano 
figle, do czego dał nuwód proces chojnicki Tak 
np. otrzymał Massioff 2 głosy, po jednym Israel- 
sky i Moryc Levy. Prócz tego p0 jednyn gło-

Z uwag pesymisty.
przechadzek po Lwowie. —  T e a tr i jego otoczenie —  

r i uzaronów  przed teatrem . —  W nętrze teat-u. —  Po- 
ęp niemczyzny. —  So lidarność narodowa, w ybory 1 ks. 
cjałow ski. —  Zastra&zajacy upadek szynkarstwa w Kra

kowie).

Lwów znam oddawna. W  ostatnich 15 latach 
izwinął się ogromnie, przybrał charakter praw- 
ziwie wielkiego miasta. Rucli wielkomiejski 
ójawia się tutaj o wiele silniej, niż w Kfako- 
ie. Od czasów ostatniej wystawy krajowej 
iasto zmieniło się nie do poznania: przybyły 
iłe uowe dzielnice, zabudowane olbrzymiemi 
machami: na zasklepionej Pełtwi utworzono 
spaniałe bulwary. Tiamwaj konny i elektrj- 
zne ułatwia komunikacyę z odległemi przęd
li iściami. Przybyła wreszcie w tym roku nowa 
zdoba: wspaniały gmach teatrn miejskiego, za- 
lykający „W ały hetmans le .

Bawiac w zeszłym tygodniu w nadpełtwiań- 
kira grodzie, podążyłem przede wszy stkieit na 
Pały aby przypatrzeć się z bliska teatrowi po 
!go ostatecznem wykończeniu, gdyż na uroczy- 
:ość jego otwarcia przybyć me mogłem. Było 
łaśnie południe. WSpańiaft, olbrzymia budo- 
■la kapała się w złotych promieniach jesien- 
ego słońca. Nie mara pretensyi do znawstwa 
rchitektury, ale widziałem juz teatrów nie 
iało, więc drogą porównania także do wnio- 
ków pewnych dojść mogę Na wszelki sposób 
,an prawo u w a ż a ć  się za jednego z „przecię- 
sych śmiertelników, na których oddziałać po
dlano piękno architektoniczne. Odniosłem tedy 
'rażenie że teatr lwowski jest, bądź co bądź, 
ardzo pięknym gmachem i przynosi zaszczyt 
wojemu twórcy. Po szablonach Ht lmera i Fel- 
era którzy nawet ks. biskupowi krakowskie- 
iu  wyławiają składkowe grosze na pomniki, 
eatr lwowski miłą jest niespodzianką. Rzucał- 
y się °ilniej w oczy swoim nadzwyczaj szczę- 
liwie pomyślanym frontem, gdyby stał nieco 
vyżej. Ale na to nie ma ratunku. Najkorzyst-

„je j przedstawia si« a odległości mnie, wiecej 

2u0 krok -w. QC| architektury gmachu jest
Nmzalezn J z ^  dną z n^ bardzjej z!.ni :d-

sąsijdztw J g £ za|udnioną przez najbie- 
hanjch czę żvdowską. Daje ona o sobie
Uflif r t u t a i  Przed teat em. Właśnie przed sa- 
znać i tutaj, Pł . i m ca)a masę paupiów
mem w| ? cie“  wVasfaltowanem połkolu

areny cyrkowe* Jedoi
O b stawali już wcale dobrze na łbach, wy- 

2 .n,ch nmńesznie w powietrzu chudemi na 
r ^ W i e r n i  nogami drudzy nawet chodzili 
* P S  inni areszcie, z mniejszem, lub wię- 

Uwodzeniem, starali się naśladować mi- 
* aw Tłum lazaronów żydowskiego proleta- 

strzów. m  . bezpłatnemu widowisku
ryatu  przypatryw a ć  v obdarte,

2 " " o d Y S ”  $  zbliżeniem sio przy-
S l T z S a h c e g o  1° ‘ “ I  814
ga^iedź i do jednego z rad-

szcze na liście też nie zrobicie jakiegoś
1 Bykat firn i obżartusami? Dobrze, że je-
porządko 2 ty™ nie rzucają przed waszym 
szcze zdechłą wroną sztukami“ w ma-
teatrem, jak przed budami
łych miasteczkach P<H ^  Qa to ™ radz?ć ?

—  Ha mój re ’ zwłaszCza, to widok
t ó f y ';  ' Ł Ł y  '^osobnego p a c h o *  post.-

■ .Wf a,lia,J-
teatr, —  odpowiadam, lla/ r'[,[ “ “  / 'p jr e c ie ż  
wę estetyczną. To rzecz droDn , 
razi, przypomina małe miasteczko. trznei

Wnętrze teatru wspanialsze od 
jego strony. t t _

—  Czy nie za bogaty znowu ten __
odzywam się do jednego z mo.ch Przy j“  T ’
w stosunku do naszych zasobów. An 
taki zamożny, ani kraj tak zasobny; a 
marmury, złocen ia , m alow idła , rzeźby...

—  Zazdrość Krakowianina przemawia z cie 
bie, —  odpowiedziano mi. Teatr jest przede- 
wszystkiem przybytaieni sztuki; więc gdy szluka 
ma być piękną toż i przybytek je j powinien 
być pięknym w całem słowa znaczeniu. A  kied\ 
się już buduje teatr nowy. to musi on wyprze
dzać rozwój sztuki, musi być stawiany „na 
wyrost” ...

—  Tak, zapewnie, —  odpowiadam, —  teatr 
wasz może mierzyć się prawie z Burgreatrem 
wiedeńskim...

— Ba, gdyby teraz budowano teatr cesar
ski w Wiedniu, byłby on z pewnością dwa razy 
droższy od obecnego Burgteatrn

Publiczność lwowska, znana mi dobrze z da
wniejszych czasów z tego, że od dramatu stro
niła, jak od morowego powietrza, zdziwiła mnie 
tym razem. Na trzech jednoaktówkach, co pra
wda wspaniale granych, teatr był prawie pełny. 
To już wielkie zwycięstwo p. Pawlikowskiego.
Ale co o d o  kosztuje!... . , , ,,-

Wałęsając się po ulicach miasta, zrobiłem
pocieszające spostrzeżenie, że kulturny żyw.ol 
liemiecki czyni nie mniejsze we Lwowie po

stępy, od samego rozwoju miasta. nioskując 
z napisów* sklepowych i hotelowych, Lwów musi 
żyć chyba tylko z niemieckich pieniędzy. o 
rzadkości prawie należy „magazyn , któiy y 
nie wabił oczu przybysza napisem niemieckim. 
Na jednej z najpiękniejszych ulic, jest mały 
jakiś hotelik „szwajcarski” . W łaściciel oprócz 
tego jednego napisu, wszystkie inne, zwiastu
jące o istnieniu restauracyi, kawiarni i innych 
przyjemności życia ludzkiego, zredagował w ję 
zyku Bismarka. Prawie każdy sklep galante
ryjny, oprócz napisu niemieckiego, ma także 
francuski. ,.A la yide de Pari»“ „A  la yille 
de Londres” —  „Grand roagasir, de Louvre —  
są pocieszającym objawem kulturnego rozwuju 
Lwowa.

Zazdroszczę moim kolegom po piórze, że po
zwolili rozwielm ożnić się we Lwowie tej teu- 
tońsko-francusko - małpiarskiej kulturze kume- 

, ckiej, nadającej pokkiemu miastu jakiś mię

dzynarodowy charakter. W  chwilach, woluych 
od zagryzania demokratów, godziłoby się l,rz^’  
pomnieć, komu należy, żp sklepy i handle 
istnieją we Lwowie dla Polaków i Rusinów, 
a Niemiec trafi do nich i bez niemieckiego na
pisu. Myśmy tutaj w Krakowie wytępili już 
w znacznej części te chwasty bisfnarkowskie 
i miasto nic chyba na tem nie straciło.

Nie ma zresztą obawy, ahy nas Niemcy wy
puścili ze sw ej' opieki, Dość przejechać się 
z Krakowa do Lwowa aby się przekonać, jak 
nas Niemcy kochają, skoro ciągną, jak słomki, 
do tego „Baerenlandn” . Re'senderzy niemieccy 
wypełniają nieraz całe wagony; język niemie
cki słyszy się przez całą drogę; nawet Polacy 
chętniej przemawiają do konduktora po niemie
cku. niż po polsku Jednem słowem budujemy 
Polskę na każdym kroku, gdzie się tylko da.

„Solidarność narodowa” czyni przy tem tak 
olbrzymie, w okresie wyborczym, postępy, że 
prawdziwym dobrodziejem naszym będzie każdy 
prezydent gabinetu austryackiego, który roz
wiąże parlament i rozpisze nowe wyborj. Dość 
powiedzieć, że nawet nieprzejednany ks. Stoja- 
łowski dał się na koniec przekonać p. Bykowi 
i Sokołowskiemu, o potrzebie „solidarności na
rodowej” i zapowiedział uroczysty swój yiazd 
do Koła polskiego. Radość powinna być tesro 
powodu wielka. Co się nie udało p Sokoło
wskiemu, gdy swojego czasu nawracał ks. pra
łata na łono hr K. Badeniego, to udało się te
raz... F ,mt . Lnwilkę cierpliwości; dowiemy 
się o tem później. Ks. Stojałowski stał się 
na starość gadatliwym; wcześniej, lub później 
ODowie nam historyę swego nawróceni?. Ktoś 
zad ił ks. redaktorowi lek, który od razu \vy- 
truł 1 nim wszelką animozyę do stańczyków 
i zrobił z mego „solidarnego” Kołowca. Cuda 
dzieją się przy wyborach! Antisemici krako
wscy gotowi jeszcze postawić kandydaturę pp. 
Byka i Sokołowskiego, ̂  a ks. Stojałowski wy
róść na bohatera stańczykowskiego narodu.

A że w roku przyszłym mamy już w Krako
wie zapewnione 2 gatunki wyborów: do Sejmu

i Rady miejskiej, nadto zaś, wedle wszelkiegi 
prawdopodouieoisfwa, powtórzą się i,akże wybo 
ry do parlam entu ,'- więc należałoby zaycza 
su pomyśleć o zwiększeniu liczby szynków 
których w Krakowie jest przepraszające rałc 
Już raz nudrin sposobność zauważyć ż« szyn 
karstwc krakowskie rozwija się bez żadn 

* U’ co bardzo niekorzystnie wpły
wa me tylko na ruch wył irczy, lecz co  wa 
i mej sza, na szkolnictwo miejskie, zależn
ta rot J z f lz ie  od dochodów z opłal szyn

- ich i podatku wódezan^go. Że biadani 
oje me były tylko pesymistycznym z moje 
rony wybrykiem, dowodem tego pouczając 

treść na .e j broszurki, p. t. „Sprawozdacie : 
czynności stowarzyszenia przemysłowego re 
stauratorów, szynkarzy. wl iścicieli hotelów itc 
w. Krakowie, za rok 1899/1900” . Na str. 33  te 
broszurki rzuca sprawozdawca hamletowski 
pytanie: „ i l e j e s t  s z y n k ó w w K r a k o w i e  
i odpowiada: „O te m  n i k t  n a  p e w n o  ni  
w i e :  a n i  m a g i s t r a t  m i a s t a K r  a k o w i  
■ani d y r e k e y a  p o l i c y i ,  a n i  w ł a d z  
s k a r b o w e ,  a n i  j a “ ... Autentyczne! W p rz j 
bliżeniu więc tylko oblicza, sprawozdawca 1 
czbę „uprawnień konsensowych” w Krakowi 
na 650 i dochodzi w swoich statystyczuj c 
badaniach do wniosku, ż e  j e d e n  k o n s e n  
w y p a d . ,  w K r a k o w i e  a a l e d w i e  S 
3 d o m y  o 123 m i e s z k a  ń c a  c h, co dziej 
się z oczywistą krzywdą dla szkolnictwa mie 
skiego. Dość powiedzieć, żt „zakładów” upri 
wnionych do kieliszkowej sprzedaży wódki jes! 
w Rynku głównym 27, przy ul. Floryaffskii 
23, przy u Grodzkiej 25, przy Zwierzymeciti 
20, przy Krakowskiej 22, —  i odtą^ już liczb 
ta topnieje do tego stopnia, że ulica Sieni 
ma ̂ zaledwie 9 szynków, a Rynek mały tylko ’ 

(■’ fry te polecam bacznej uwadze kandyd; 
tów na radców miejskich. Jest to materyi 
tak cenny, że należy go sobie dobrze zaka 
bować. m. K .

N
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sie otrzymali znany antisemita hr. Piickler i —  
prezydent rzeczypospolitej francuskiej Loubet.

W przeddzień rewolucyi.
Ruch karlistowski w Hiszpanii ujawnia się 

znów po długiej przerwie. Nie bacząc na go
dną pożałowania sytuacyę swej ojczyzny, zruj
nowanej moralnie, finansowo i pod wzgle.dem 
wojskowym, legitymiści hiszpańscy dążą znów, 
po raz niewiadomo Jctóry, do wywołania rewo
lucyi, mogąeej zepchnąć Hiszpanią w głęboką 
przepaść ostatecznej ruiny.

Z M a d r y t u  donoszą do „ Agencyi H ałasa4', 
że w okoli'-,ach miasta B e r g a  (prowincya B a r 
c e l o n a ,  niedaleko granicy francuskiejj rozpę
dzono kilka band karlislowskich, w sile 800 
ludzi. Usiłowanie zatem wzniecenia powstania 
w tamtych okolicach uważać należy za udare
mnione. Bez względu jednak na to, rząd po
stanowił z a w i e s i ć  w c a ł y m  k r a >u k o n -  
s t y t u c y ę ,  aby udzielić władzom więcej siły, 
celem zgniecenia ruchu karlistowśkiego.

Że jednak rueh powstańczy nie ogranicza 
się tylko do prowincyj północnych, pokazuje 
się z innej depeszy madryckiej, wedle której 
w okolicach miasta A 1 c o y (prowincya A 1 1- 
c a n t e ,  Hiszpania południowa) pojawiła się 
banda karlistów. Onegdaj zaś wieczorem prze
prowadzono rewizye domowe u karlistów za
mieszkałych w Madrycie i jego okolicach, po
nieważ rząd dowiedział się, iż byli oni czynni 
przy wywołaniu rozruchów na prowincyi. Uwię
ziono licznych karlistów, a między innviri peł
nomocnika don O a r l o s a  w Madrycie, margr. 
Y i l l a d a r i a s ,  oraz takiegoż pełnomocnika 
w B i l b o o, hr. S a n g a r e u.

Karliści tymczasem czując, jaką olbrzymią 
odpowiedzialność biorą na siebie przez chęć 
wywołania wojny domowej, puszczają w świat 
pogłoskę, że pretendent do korony hiszpańskiej 
nie ma nic wspólnego z obecnym ruchem re
wolucyjnym, gdyż ten ruch ma charakter se
paratystyczny. będąc czysto k a t a l o ń s k i m .  
Jest to proste kłamstwo, jak o tem świadczą 
doniesienia z rozmaitych okolic kraju, gdzie 
pojawiły się bandy rozwijające s z t a n d a r  
d o n  O a r l o s a  ,i gdzie przy rewizyach znale
ziono pisemne dowody istnienia spisku karli- 
stowsk^ego, który miał wywołać powszechną 
rewolucyą w połowie bieżącego miesiąca. Jak 
zdarza się nieraz w podobnych wypadkach, 
przyszło do wybuchu zawcześnie, a karliści 
twierdzą teraz, iż ruch rewolucyjny ma chara
kter republikański.
..''Rząd hiszpański, trzymając się starej pra
ktyki, nie pozwala dziennikom ogłaszać rzeczy
wistego stanu rzeczy, tak, że poweźmiemy o 
nim dokładne wiadomości dopiero z doniesień 
korespondentów dzienników zagranicznych, ba
wiących na miejscu w Hiszpanii. W  każdym 
razie sytuacya musi być poważna, jeżeli do 
Katalonii wysłano 10.000 ludzi ' armii regu
larnej.

Sprawy chińskie.
Chińczycy nie należą do ludów cywilizowa

nych w naszem pojęciu i, broniąc się przeciw 
najściu ludzi z Zachodu, popełniają niejedno 
oKrucieństwo. Chwalić im tego niepodobna, ale 
nie sposób także nie wyrazie najwyższego obu
rzenia wojskom europejskim, które tak prowa-: 
dzą wojnę w Chinach, jak o tem przekonujemy 
się z poniżej pedanych telegramów:

P e k i n ,  3 listopada. W ojska mocarstw sprzy
mierzonych oczyszczają wciąż kraj z Bokserów. 
Kolumna francuska napotkała opór w miejsco
wości L  i c z ’ n g, na południe od P a o t i n g f u 
położonej. C a ł ą  m i e j s c o w o ś ć  p u s z c z o 
n o  z d y m e m .  Kolumna francusko-niemiecka 
maszeruje ku grobom cesarskim (w celu ewen
tualnego ich zniszczenia; przyp. red.), gdzie 
spodziewa- się napotkać silny opór.

W innym telegramie, otrzymanym przez „Biu
ro Reutera14 z P a o t i n g f u ,  czytamy: „Oddział 
włoski zastąpił kawaleryę angielską, którą wy- 
słano^celem dokonania egzekucyi na okolicznych 
mieszkańcach. S p a l i ł  o n  k i l k a  w s i  i za-  
b 1 1 w i e l u  B o k s e r ó w .  Patrol kawaleryi an
gielskiej dotarł do I c z a u , nie napotkawszy 
nieprzyjaciela. Na zachód od grobów cesarskich 
połączył Się z tym patrolem oddział niemiecki. 
Komisya międzynarodowego sądu wojennego 
skazała sędziego prowincyonalnego T i - e n j a n -  
g a ,  jego zastępcę W a n g s z a n g a .  oraz gen. 
K i u i innych drobniejszych urzędników na 
karę śmierci. Oddziały: francuski i niemiecki, 
zostaną w P a o t i n g f u  przez zimę załogą. 
P o c z y n i o n o  j u ż  p r z y g o t o w a n i a  d o  
z n i s z c z e n i a  j e d n e j  z n a j b a r d z i e j  
c z c z o n y c h  ś w i ą t y ń  w m i e ś c i  e “ (!!).

W reszcie —  „A gencją  Havasa“ donosi 
z P e k i n u ,  pod datą l b. m., że kolumna 
francuska opanowała 28 grobów cesarskich w 
C z i t l i n g .  Następnie p rzyb y ły  do tej miejsco
wości oddziały niemieckie, oraz angielskie i 
opanowały resztę grobowców.

Iście żółwim krokiem postępują rokowania 
pokojowe w P e k i n i e .  „Biuro Reutera podaje 
stamtąd, pod datą wczorajszą, że posłowie mo
carstw odbyli w dniu tym ponowną konferen- 
cyę. Narady ograniczały się do szczegółów. Na
tomiast za zasadniczą podstawę służą w głó
wnych zarysach, jakkolwiek z pewnymi zmia
nami, noty: francuska i niemiecka. Pomiędzy 
posłami panuje najzupełniejsze porozumienie. 
Pozostaje tylko do ułożenia taka forma wspól
nych żądań, któraby uzyskała aprobatę wszy
stkich rządów. W  ten sposób należy być przy
gotowanym na dłuższą pauzę w rokowaniach, 
gdyż, jak pokazuje się z powyższego doniesie
nia, mocarstwa między sobą jeszcze nie przy
szły do ostatecznego porozumienia. Zresztą 
i l tego powodu mogą rokowania doznać zwłoki, 
ponieważ wśród warunków, stawianych przez 
mocarstwa, znajduję się i ten, aby dotychcza
sowy następca tronu, syn ks. T  u a n a, został 

. od następstwa usunięty—  dotąd nie było o tem 
mowy.

( ihińczycy rachują ciągle i może nie bez ra- 
cyi na niezgodę mocarstw, ujawniającą się na
wet w drobnych rzeczach. Ilustracya do sto
sunków, panujących*' między kontyngentami 
wojsk cudzoziemskich w (Chinach północnych,

posłużyć może fakt następujący: Oddział fran
cuskich oficerów zajął onegdaj w T i e n t s i n i e  
jeden z wagonów w pociągu, który miuł prze
wieść 14 pułk piechoty północno-amerykański 
do T o n g k u .  Ponieważ, pomimo wyraźnego 
rozkazu, Francuzi wzdragali się opuścić ten 
wagon -  przeto dowódca Amerykanów, pułko
wnik D a g ę t t ,  p o l e c i ł  w a r c i e  u ż y c i a  
s i ł y .  Francuscy oficerowie oburzeni są tym 
postępkiem amerykańskiego pułkownika i żą
dali zadośćuczynienia.

Jeżeli w ten sposób traktują się nawzajem 
„sprzymierzeńcy-1 —  to nie można się dziwić, 
iż Chińczycy wielkiego respektu dla nich mieć 
nie mogą.

Z ruchu wyborczego.
0 wiecu W  Kolbuszowej, odbytym dnia 28 pa-\ 

ździernika, pisze „Kuryer Lwowski11:
„Zgromadzanie było o tyle burzliwe, że Stoja- 

łowszozyey Szajer i Bąba z kilkunastu swymi zwo
lennikami wygadywali różne bzdurstwa, zapewne po 
pijanemu, a ludowcy od czasu do czasu mitygowali 
ich w tem bredzeniu. Ale to trwało krótko, bo Sta- 
piński prosił, aby pozwolono mówić wszystko ka
żdemu i tak też było. Najważniejszym momentem 
zgromadzenia była odpowiedź Stapińskiego na prze
mowę Hnpki. Rzeczywiście nie do pozazdroszczenia 
była rola p. Ilnpki. Lud z jego powiatu tak ostro 
sądził go za znany wniosek o majoratach, że bie
daczysko nie miał gdzie oczu podzieć. Ten ustęp 
wiecu, choć zajął prawie dwie godziny —  zbył p. 
Hupka w sprawozdaniu swem w „ Czasie “ z dnia 
31 z. m. kilku frazesami, a natomiast pocieszył czy
telników historyą nieprawdziwą o rozbiciu w łonie 
ludowców i prognostykiem, że w przyszłej Radzie 
państwa będzie z ludowców tylko ętapiński i Bojko. 
W łożył Szajerowi w usta brednię, że gdzieś kiedyś 
upił się ze Stapińskim i t. p. Podobnych dziwolą
gów wypisał p. Hupka pełne- dwie wielkie szpalty 
w „C zasie11. Czytelnicy się ubawią, nie wiedząc, że 
to wszystko nieprawda, albo przekręcone zupełnie. 
A czy nie powinien był raczej p. Hupka skonsta
tować, że bił on brawo Szajerowi, gdy ten postawił 
tezę, iż „adwokaci, doktorzy, wogóle inteligeneya 
i mieszczanie, chodzą w onuckach ze skóry chłop
sk iej11.'

Jordanów, 28 października. Odbyło się tu zgro
madzenie przedwyborcze i sejmik relacyjny posła do 
Sejmu Andrzeja Średniawskiego. —  Zgromadzenie 
zagaił poseł Sredniawski, przewodniczącym wybrano 
W incentego Smnłczyńskiego, zastępcą Andrzeja W uj- 
towicza, a sekretarzem Piotra W yrobka z Osielca. 
Po złożeniu sprawozdania przez posła, wywiązała 
się dyskusya, w której zabierali głos: p. dr Lang 
sędzia i notaryusz Dolbas, oraz włościanie W ujto- 
w icz i Głószek-. Przy omawianiu kwestyi wyborów 
obecni włościanie w liczbie do 500 oświadczyli się 
za kandydaturą na V kuryę W incentego Smołczyń- 
skiego z Muszyny, co do IV  kuryi miano postawić 
kandydaturę na umyślnie w tym celu zwołać się 
mającem dnia 12 listopada zgromadzeniu w Jorda
nowie.

Zgromadzenia w Besku i w Jaśliskach, zw o
łane przez posła Milana, odbyło się dnia 27 i 28 
października przy licznym udziale prawyborców. 
Na obydwóch zebraniach był też i kandydat na IV 
kuryę Antoni S t a r u c h  z Bereźnicy. Zgromadze
nie uchwaliło popierać kandydaturę V  kuryi p. Sta- 
pińskiog*. a IV p. Starucha, przeciw innym kandy
daturom napychanym przez stańczyków i księży.

W Zakliczynie powiat Brzbsko odbył się wiec 
zwołany przez p. posła dra Bernaazikowskiego i 
dra W inkowskiego, na którym zjaw ił się także p. 
Zygmunt Mikołajski z Krakowa, red. „M ieszczani
na11. Po zagajeniu zabrał głos p. dr Bernadzikow- 
ski. poseł na Sejm, w U /2 godzinnem przemówie
niu wykazał działalność pożyteczną posłów ludo
wych w Sejmie, zaś napiętnował dosadnie ohydną 
robotę stańczyków, a w szczególności- robotę komi- 
tetn centralnego. Następnie zabrał głos p. Zygmunt 
M i k o ł a j s k i  i mówił na temat nędznego położe
nia naszych małumieszczan i włościau, wskazał do
bitnie, że położenie to zawdzięczamy rządzącej o- 
becnie klice klerykalno-stańczykowskiej. Nareszcie 
były poseł dr W i n k o w s k i  skreślił działalność 
ostatniego parlamentu, gdzie Koło polskie, chcąc 
ratować swój byt, toczyło się to do Czechów, to, 
do Niemców i każdemu gotowe było się wysługi
wać, byle swoją egzystęneyę, szkodliwą dla nas, 
utrzymać. Uchwalono: wotum zaufania drowi Bbrna- 
dzikowskiemu, a drowi W inkowskiemu oddać przy 
nadchodzących wyborach sw e głosy.

W Nadworny odbyło 28  październiku zgroma
dzenie przedwyburcze, ńa którem uchwalono popie
rać kandydaturę ks. Kornela Mandyczewskiego na 
posła z kuryi IV i kandydaturę p. M ojsy z Rudnik 
na posła z kuryi V.

Ważne rozporządzenie, .lako komisarzy przy 
prawyborach delegowano każdego, kto się tylko na
winął, począwszy od weterynarzy powiatowych, a 
skończywszy na dyurnistach od starostwa, jeżeli ci 
naturalnie dawali rękojmię, że wybrany zostanie za
stęp posłusznych i potulnych wyborców. Obecnie na
miestnictwo nakazało starostwom, aby jako komisa 
rzy wyborczych delegowały prawdziwych i w yłą
cznie tylko urzędników starostwa.

Nadużycia wyborcze. W  R a w i e  R u s k i e j
burmistrz Górka spowodował aresztowanie włościanina 
Pepiaka z Bełżca za...' interpelacyę, postawioną na 
zgromadzeniu przedwyb"rczem do kandydata w spra
wie wspólności interesów włościan polskich z ru
skimi.

W  Z ł o c z o w s k i e m ,  wedle doniesienia „B iła -1, 
prawybory przeprowadza się w nocy, bez należytego 
naprzód ogłoszenia.

W  D r o h o b y c z a  terminu prawyborów nie ogło
szono pisemnie, tylko ustnie.

IV T r e m b o w l i  niejaki p. Kazimierz Dąbrow
ski, członek Rady przybocznej, dodanej komisarzowi 
rządowemu, popełnił skandaliczne nadużycie, każąc 
aresztować i trzymać przez noc w więzieniu chłopa. 
W asyla Kubowa, który na ulicy odezwał się do zna
jom ych: „Ot, co tam dużo gadać! W ybierajm y księ
dza z Ostrowa11. Na uznanie —  wedle doniesienia 
dzienników ruskich —  zasłużył natomiast komisarz 
rządowy Scheihal, który dowiedziawszy się, co się 
stało, kazał aresztowanego wypuścić i skarcił nad
użycie.

Kandydatury. W  Buczarkiem w kuryi wiejskiej 
oprócz kandydatury hr. Blażowskiego z Nowosiółki, 
wspominają o ruskim chłopie Kosarczuku z Nago- 
rzanki, nadto postawił swoją kandydaturę chłop pol
ski Jan Znamirowski ze Słobódki koło Monaste- 
rzysk.

Na Śląsku w Trzyńcu przeprowadzono dnia 31 
października prawybory w V kuryi, z których w y
szło pięciu socyalno-demokratycznych wyborców. —  
W ynik ten zgorszył niesłychanie „Silesię  ̂ która 
wzywa Niemców, ażeby wzięli silniejszy udział w 
dalszych prawyborach na Śląsku wschodnim. Jak 
wiadomo —  niemieckim kandydatem dla V kuryi 
jest Edward Schroeder.

Kronika londyńska.
Londyn, 28 października.

(M gła londyńska. —  Pan pułkownik. —  Biedne dzieci. —  
Drożyzna. —  B ra k  pracy —  M argr. Bute. - W ybory. —  

Dama z „lig i p ierw iosnka11 i msgr. 'Smith).

Cały Londyn spowiła, mgła tak gęsta, że moźnahy 
ją  krajać nożem, pakować płaty w pudełkach i po
syłać na kontynent, podobnie jak Rocks-Dropsy.
W  klubach, które Anglikom zastępują kawiarnię, 
ogień płonie w kominkach, a starsi getcie już o 
zmroku wyszukują sobie wygodne miejsca na cały 
wieczór, zajmując je  z podziwienia godną cierpli
wością przez długie godziny.

Oto w takim wygodnym fotelu rozsiadł się ty
powy pan pułkownik, który niedawno na Bondst.reet, 
albo na Regentstreet szedł wyprostowany i wobec 
kobiet nie bardzo udatnie udawał młodego, a teraz 
tak się skulił, jak gdyby czuł na barkach podwójny 
ciężar lat. Siwizną pokryta głowa opadła na piersi, 
a w ręce tkwi cygaro, z którego cienki pasek dy
mu wznosi się kg nosotfi bohatera z pod Chanpuru. 
Jakiś przesądny członek klubu spogląda podejrzli
wie na „old colonela11 i szepce do sąsiada ;,

—  Może umarł?
Ale oto. jakby w odpowiedzi, pan pułkownik za

czął tak głośno chrapać, że co do jego sił żyw o
tnych nie mógł się mylić nawet służący w przed
pokoju.

Na ulicę z magazynów i warsztatów wybiegają 
dziewczęta, przebojem biegną do „B us11 lub „E le
ctric11 i z niecierpliwością oczekiiją, rychło wejdą 
na przedmieściu do swych ciepłych pomieszkali. —  
Przed sklepami piekarzy i rzeźników stoją małe 
dziewczątka i chłopaki, chuchają w nabrzmiałe od 
zimna ręce, przestępują z nogi na nogę i przez ol
brzymie płyty szkła zaglądają do wnętrza sklepu. 
W ychodzi wreszcie ze sklepu tłusty i syty jego 
właściciel, za nim wynosi kosz czerwony Jim i dzie 
ci wydobywają czemprędzej miedziaki, ażeby kupić 
trochę odpadków mięsnych i czerstwego pieczywa. 
W  ten sposób dziatwa ubogich robotników czyni 
zakupna dla swoich rodziców, którzy tam gdzieś 
w zaułkach londyńskich pracują resztkami sił. Za 
kilka tygodni przyjdą ciężkie czasy na tę dziatwę 
i wogóle na wszystkich. W szystkie środki żywności 
zdrożały, węgle podskoczyły o 2 5 °/0, a równoczer 
śnie w bardzo wielu fabrykach praca trwa zaledwie 
przez trzy dni w tygodniu na przemian dla dwóch 
grup robotników, gdyż dla wszystkich równocześnie 
niema pracy.

Krocie tysięcy,, rzucane w to morze - nędzy, są 
drobną kroplą zaledwie, nietylko bowiem w. Londy
nie, alo także i w innych miastach angielskich pan- 
peryzm wzrasta zastraszająco. .Na tem ponurem tle 
tem silniej odbijają szlachetne jednostki, . które dla 
dobra powszechnego nmieją w rozumny sposób roz
porządzać majątkiem swoim. Do takich lndzi nale
żał zmarły niedawno margrabia Bute, który w r. 
1853 przeszedł na łono Kościoła katolickiego.

Już w pierwszej młodości zwrócona nań była 
uwaga. Gdy odumarł go ojciec, liczył zaledwie rok 
życia, a dochody roczne z jego angielskich maję
tności wynosiły 78 .000  futltów szt., a ze szkockich
57 .000  f. szt. Łatwo wyobrazić sobie, że, kapitali
zując się przez całą małoletność, uczyniły z tego 
potomka królów szkockich jednego z pierwszych 
krajowych magnatów. Okoliczność, czy będzie on 
rezydowul w Anglii lub Szkoeyi, była sprawą ży
wotną. Przyszłość pokazała, że nie obrał swej g łó
wnej siedziby ani tu. ani tam: osiadł w W alii w 
Cardiff. Nazywano go nieraz królem W alii połu
dniowej. Olbrzymi wzrost portowego miasta Oardiff 
i sąsiadujących z niem kopalń węgli zawdzięczają 
tamtejsi mieszkańcy szczodrobliwym datkom osta
tnich dwóch marg. Bute dla miasta i dla portu Car
diff. Ostatni z nieb w łożył w nie sUmę więcej niż 
1 ,000 .000  f. szt. B ył też nadzwyczaj popularny 
w tej części kraju, ponownje wybierany na majora 
Cardiffu i posiadający obok owych rodzinnych ty 
tułów wszystkie obywatelskie godności, jakie mogły 
się mu dostać w udziale.

W ybory  do parlamentu zaimują ciągle po
wszechną uwagę, a dzienniki obok poważnych spra
wozdań z agitacyj przedwyborczej nmieszezają tak
że zabawne historyjki. I  tak jakaś dama z „ligi 
pierwiosnka11 chodziła w swojej dzielnicy od domu 
do domu i zabawiała się w agitacyę. Przyszła do 
pani Smith i prosi ją, ażeby namówiła swojego 
męża do głosowania za kandydatem konserwaty
wnym.

—  Przykro mi —  odpowiada mrs. Smith —  ale 
mąż mój głosować musi „liberalnie11, gdyż otrzyma 
za to nowe ubranie.

Dama z „lig i pierwiosnka11 dobywa z kieszeni 
snwerena i ofiaruje go pani Smith za odkrycie na
zwiska tego człowieka, który zdobywa za pomocą 
przekupstwa głosy wyborców. Pani Smith rnsza 
ramionami, dama z „ligi pierwiosnka11 dobywa dru
giego snwerena, a wówczas mrs Smitli chowa pie
niądze i odpowiada Spokojnie:

—  Nowe ubranie za „liberalne głosowanie11 ma 
obiecane mój' mąż odemnie,

Dama z „ligi pierwiosnka11 czempi-ędzej opuszcza 
pomieszkanie przemądrej małżonki, a mrś‘ Smitf! 
czeka na drueńe odwiedziny.

K rak ów , 3 listopada.

Dodatek powieściowy. Do dzisiejszego numeru 
dołączamy arkusz 4 powieści p. t. „Stannica Hulaj- 
polska11 tomu II.

2 powodu dnii 7adusznycłl oświetlono wczoraj 
wieczór pomnik Mickiewicza, pamiątkowy kamień 
na Rynku krakowskim, w miejscu, gdzie przysięgał 
Tadeusz Kościuszko walkę z najezdcą, a licznie ze
brana, patryotyczna młodzież szkół średnich i rze
mieślnicza odśpiewała szereg pieśni narodowo-reli- 
gijnych.

Prosimy organa policyjne, aby się na przyszłość 
nie mięszały do śpiewających, bo się to na nic 
nie zda

Miejski skłftd węgla otwartym został w dniu 
dzisiejszym. Według informaCyj, zaczerpniętych na

miejscu, ruch dzisiejszy jako w pierwszym dniu o- 
twarcia składu przedstawia się nader słabo, do po
łudnia sprzedano zaledwie 20 cetnarów pojedynczym 
osobom, ładowanie worków, zawierających po cetna- 
rze węgla, trwało do popołudnia, kiedy nastąpić 
miało rozesłanie wozów po mieście. Dotychczasowy 
zapas węgla w składzie nie przenosi 2 wagonów; 
węgiel ma być średniej jakości. Co zaś do ulokowa
nia tego składu, to stanowczo jest on za daleko 
od miasta, przytem dostęp do niego jest trudny, 
niemożliwy prawie, wejście nieoznaczone niczem, że 
prowadzi do miejskich składów, słowem, jeżeli akcya 
ulżenia ubogiej ludności w tym kierunku ma być 
istotnie na coś przydatną, trzeba jeszcze otworzyć 
drugi skład, bliżej miasta, oraz powiększyć liczbę 
woz„w, rozwożących węgiel po mieście.

Uroczysty wieczór ku czci Adama Mickiewicza, 
urządzany staraniem młodzieży akademickiej Uni
wersytetu Jagiellońskiego, zapowiada się bardzo 
zajmująco. Komitet dokłada wszelkich starań, celem 
pozyskania wybitnych sił artystycznych. Próby z de- 
klamaeyj zbiorowych odbywają się pod artystycznem 
przewodnictwem p. Popławskiego, artysty dram. tea
tru krakowskiego. Lista pełnego komitetu zostanie 
w najbliższych dniach ogłoszoną.

Szkoła imienia, królowej Jadwigi otwartą bę
dzie w roku bieżącym na zachodnich kresach Galicyi, 
w Zwardoniu , jako w roku jubileuszowym Uniwer
sytetu Jagiellońskiego. Szkoła ta ma być pomni
kiem. wystawionym po pięciu wiekach dla tej dziel
nej królowej, która dotąd jest dla nas wzorem pra
wdziwej Polki, pełnej poświęcenia. Niewiasty polskie 
pragną ją  uczcić, a czyż znajdzie się sposób go
dniejszy nad otwarcie szkółki ludowej je j imienia! 
Pierwsza to będzie szkoła , na które znaczne ‘datki 
składają kobiety polskie, a datki płyuą nawet od 
uciśnionych naszych. Jak dotąd, są one niedostateczne, 
gdyż do dokończenia tej budowy potrzeba jeszcze
5 .000  złr. Zarząd krakowskiego Koła pań Tow arzy
stwa Szkoły ludowej zwraca się przeto do niewiast 
polskich wszystkich sfer , ufny. iż nie znajdzie się 
ani jedna, któraby choć grosza nie dorzuciła na 
szkołę w Zwardoniu.

Prosimy przeto o jak najrychlejsze nadsyłanie 
datków pod adresem: Zarząd krakowskiego Koła pań 
Tow arzystw a. Szkoły ludowej, nlica Szpitalna, 1. 7, 
II p., jak również o zwracanie tamże list, przezna
czonych na zbieranie na ten cel datków. Również 
uprasza zarząd szanowne radakeye o powtórzenie 
niniejszej odezwy.
1 Z krakowskiej szkoły przemysłowej, Specyai- 
ny kurs 5-miesięczny dla czeladników zawodu de
koracyjnego malarstwa rozpocznie się w poniedzia
łek, dnia 5 b. m. Dla braku miejsca przyjętych być 
może uczestników najwyżej 7. —  Zapisywać się 
można w niedzielę, dnia 4 b. m., między godziną 
' 0  a 12 przed południem, w kancelaryi dyrekcyi 
szkoły (ulica Gołębia 1. 20). —  Nauka jest bez
płatna.

Z Uniwersytetu. Pan Arminiusz Aleksander Moj- 
mir, rodem z W ilamowic, otrzymał dziś na tutej
szym Uniwersytecie stopień doktora wszech nauk 
lekarskich.

Koncert ludowy. Program koncertu, mającego 
się odbyć jutro w sali Towarzystwa strzeleckiego, 
Jest następujący: I . a) Senowski „H a sło"; b) Schu
bert „L ip a“ , wykona chór robotniczy. 2. Beethoven 
„Serenada11: a) Marsz, b) Adagio, c) Menuet, d) 
Mnisz żałobny, e) Polonez, f) W aryacye, g) Finał, 
trio na sl;rzvpce. fortepian i wiolonczelę wykonają 
pp. Pichor, dr Szenk i Lippel. 3. Campana „Kochać 
to ży ć“ > dnot odśpiewają pp. Kasianowska i dr Kir- 
kor. 4. a) Rnbinstein-W ieniawski „Rom ans11; b) 
R iesi „G ondoliera11, odegra na skrzypcach p. Ryta 
Kirkbrowa. 5. Chopin „P olonez", odegra na forte
pianie p. Kazimierz Krzyształowicz. 6. Deklamacy.ę 
wygłosi p. Gabryela Morska-Popławska. 7. a) Faure 
„M odlitwa11; b) W roński „Śpiew Janka11, odśpiewa 
p. Kasianowska. 8. a) Goltermann „B allada11; b) 
Goltermann „C apriccio11 odegra na wiolonczeli p. 
Al. Lippel. 9. a) W orobkiew icz |ij,Nad P rutem "; b) 
dr Szenk „Pieśń pracy". —  Początek o godzinie 7 
wieczorem.

Zabawy i gry dla dzieci W „Sokole" krakow
skim rozpoczynają się w niedzielę dnia 4 listopada 
b. r. i odbywać się będą, jak  w latach ubiegłych, 
co niedzielę od godz. 3 do 5 po południu pod kie
runkiem grona nauczycielskiego. Zabawy dostępne 
są jedynie dla dzieci, członków „Sokoła" oraz dla 
uczniów i uczennic tego . Towarzystwa. W arunki hy- 
gieny wymagają, aby każde z dzieci zaoparzyło się 
w pantofelk i, gdyż dzieci w trzewikach nie mogą 
wziąć udziału w grach i zabawach. Podczas zabaw 
przygrywać będzie orkiestra sokola, a chór sokoli 
nieraz uprzyjemni dziatwie zabawę odśpiewanim pie
śni swojskich.

Tow. lekarskie krakowskie odbędzie we środę
d. 7 b. m. o godzinie 6 wieczorem, w sali wykła
dowej próf. Szajnochy posiedzenie zwyczajne, na 
którem dr Lewkowicz mówić będzte: „O etyologii
zapaleń mózgowo-rdzeniowych i znaczeniu rozpoznaw- 
czem nakłócia lędźwiowego na podstawie spostrze
żeń, dokonanych w klinice pedyatrycznej prof. Ja
kubowskiego (z demonstracyą preparatów i hodowli).

„Naprzód11 a prokur atorya' państwa w Kra
kowie. Z powodu 50 z rzędu konfiskaty — na 
200  numerów - - „Naprzodu" dokonanej przez kra
kowskiego prokuratora dra Romana Dolińskiego, 
pismo to wydało v/czoraj specyalny numer t. zw. 
„jubileuszow y", poświęcony w zupełność srogiemu 
proknratorowi. Z numeru tego —  który mimo skon
fiskowania go przez prokuratoryę rozszedł się po 
mieście w paruset egzemplarzach —  zasługuje na 
uwagę list otwarty redakcyi „Naprzodu" do mini
stra sprawiedliwości Spens-Boodena, w niemieckim 
odpisie posłany ministerstwu w Wiedniu, a doma
gający się wglądnięcis ‘ w ten niebywały system 
konfiskat. —  Czy odniesie to jaki skutek zoba
czymy .

Zakład sadowniczy w Krakowie. W  „O gro
dnictwie11 czytamy: w dniu 23 października zawar
tą została przez wydział Towarzystwa ogrodniczego- 
krakowskiego umowa o kupno posiadłości p. radcy 
dworu Szpora, przeznaczonej na zakład sadowniczy 
Towarzystwa. —  Towarzystwo otrzymało 10 mor
gów i 50 0  sążni ziemi, położonej Da Prądniku, przy 
szosie warszawskiej, z domem i zabudowaniami, za
50 .000  koron. Zakupna dokonano na zasadzie de 
peszy wydziału krajowego, że ta subweneya, o którą 
starało się Towarzystwo, wstawioną zostanie do 
budżetu na rok 1901. Znaczenie tego faktu dla 
rozwoju ogrodnictwa w zachodniej części kraju nie 
wymaga komentarzy. To też, pomimo spóźnionej 
już bardzo pory, ażeby uniknąć straty czasn, T o
warzystwo stara się przeprowadzić jeszcze niektóre 
roboty jesienne przygotowawcze. Za kilka lat za
tem ustanie, mamy nadzieję, trudność zaopatrywania

się w dobre i tanie drzewka, co było dotąd gł"W- 
nym szkopułem dla rozwoju sadownictwa"

'Karol Skarżyński, zaszczytnie znany wioloncze
lista, profesor tutejszego konserwatoryum wystąpi 
w końcu listopada z własnym koncertem w sali 
Saskiej.

Z Towarzystwa muzycznego. W  wieczorze pią
tkowym wystąpi p. Helena R u s z k o w s k a ,  arty
stka opery lwowskiej i odśpiewa prócz innych pie
śni „A h! perfido" Beethoyena z towarzyszeniem 
orkiestry. Nadto zaszczytnie publiczności krakowskiej 
znana wioiinistka p. W anda Stopczańska, odegra 
między innemi koncert Lipińskiego op. 21 na skrzy
pce i ofkiestrę. Z większych rzeczy wykonana zo
stanie kantata W ł. Żelińskiego „G loria Tihi Alma 
Mater" przez chóry mięszane w połączeniu z orkie
strą, grana w teatrze miejskim w dniu jubileuszu 
Uniwersytetu Jagiellońskiego i „G allia" Gonnoda. 
Bilety sprzedaje kancelarya Tow. muzycznego. W 
godzinach urzędowych.

Nie będzie szkoły fotograficznej. Na podsta
wie uchwały Rady miasta budownictwo miejskie 
zarządziło roboty adaptacyjne w budynku, zapisa

n ym  gminie miasta Krakowa przez ś. p. W alerego 
Rzewuskiego przy ulicy kolejowej. W  domu tym. 
odpowiednio urządzonym, pomieszczone zostaną czę
ściowo kursa robót kobiecych, mianowicie oddziały 
białego szycia, krawiecczyzny i robót włóczkowych. 
Koszta robót adaptacyjnych dojdą do 8 0 00  koron.

Jak wiadomo w budynku tym podług zapisu ś. p. 
W alerego Rzewuskiego miała się mieścić szkoła fo
tograficzna. W  celu poznania urządzenia takich 
szkół zagranicą jeździł nawet wysłany przez magi
strat do Berlina p. Sebald, właściciel zakładu foto
graficznego w Krakowie —  za co mu. nawiasem 
mówiąc, me zwrócono nawet kosztów - miasto je 
dnak ostatecznie na urządzenie takiej szkoły się nie 
zgodziło.

Zjazd lekarzy okręgowych, pierwszy z rzędu 
odbędzie się dnia 10 b. m. o godz. 4 po południu 
w sali Towarzystwa lekarzy galicyjskich we L w o
wie. Zjazd zwołano w celu zastanowienia się: 1) ;
nad wykonywaniem instrnkcyi służbowej lekarzy 
okręgowych; 2) nad sprawami osobistemi względnie 
do instrnkcyi służbowej; 3) nad zawiązaniem doro
cznych posiedzeń lekarzy okręgowych.

0 8. p. SzczepanOWSkim w „Kuryerze W ar
szawskim" jeden z gości sezonowych Nanheimu tak 
pisze:

W idywaliśmy go raz na dzień , lekarze bowiem 
zalecili mu zupełny spokój i odosobnienie. A le do
wiadując się często od lekarza o zdrowie Szczepa- 

•nowskiego, nieraz całemi dniami ze smutkiem sły
szeliśmy dolatujące z jego pokoju jęki i westchnie
nia. Chorym był na serce, w którego subtelnym u- 
stroju nie mogło się nie odbić tyle upokorzenia do
znanego, tyle wrażeń przykrych. Po stopniu wyprę
żenia - żył na skroniach i wypiekach na twarzy do
znawaliśmy, czy się ma lepiej, czy gorzej. Całe go
dziny spędzał Szczepanów ski na słoń cu , co przy 
16 stopniacn ciepła (w październiku) i nadmorskiem 
ożywczem powietrzu oddziałało nań już po dwóch 
tygodniach dobroczynnie. W ięc dłużej nieco prze
siadywał z nami; uczestniczył w rozmowach, w któ
rych lubował się, zwłaszcza z Erazmem Jerzmanow
skim, znakomitym również przemysłowcem, stojącym 
wobec niego, pogrzebionego, zdeptanego przez los, 
na przeciwnym krańcu powodzenia i pomyślności 
życiowej.

'■Starjaław S7D.7»J)a2!<Mr-‘rk i , wzorowo w w  >
miał idealną towarzyszkę i lekarkę swych bólów —  
w żonie, która z cierpliwością i poświęceniem sio
stry miłosierdzia czuwała przy boku męża.

—  Zdrowie jego —  mówiła —  jest całym moim 
skarbem i jedynem dobreuc jakie mnie i dzieciom 
zostało.

Pani Szczepanowska, która nauczyła się, już ste
nografii, żeby pisać po dyktandzie męża i n»e uro
nić nic z jego wynurzeń, uczyła się jeszcze angiel
skiego, aby módz czytać mężowi w tym języka —  
Szczepanowski bowiem w pracy umysłowej nie usta
wał nawet podczas kuracyi. Nieraz zastawałem go 
na ławce w słońcu z okrytemi kocem nogami i 
z książką naukową w dłoni. Ten wysiłek umysłowy 
człowieka, steranego pracą i walką, jest wielce cha
rakterystyczną cechą jego organizacyi duchowej, że 
gdy ciało spętane i bezsilne wytrącało go już z ko
lei życia —  umysłem żywym rwał się do niego i 
może na przyszłość kreślił plany i roił nadzieje. 
To też umysł ten potrafił jeszcze rzucić nie jeduę 
myśl głęboką i spostrzeżenia cenn e, czego też 
najlepszy miałem dowód we wspomnieuiach o ś. p. 
Franciszku Smolce, podyktowanych wówczas przez 
Szczepano yskiego, a odtworzonych w szpaltach „K u
ry era W arszawskiego."

W e w szystkiem , co mówił wówczas dokładny 
znawca stosunków i potrzeb Galicyi, czuć było pra
cę, miłość dla niej i obywatelskie pojmowanie za
dań poważnych: czuć było brak żalu do ludzi , po
między którymi Szczepauowskiemn dano było przejść 
ścieżkę cierniową życia. D ziś , po roku , wieść o 
śmierci Szczepanowskiego, nie będzie niespodzianką 
dla tych, którzy widzieli wtedy walącego się, pod- „ 
ciętego olbrzyma.

Kronika lwowska. Nadeszła już do Lwowa kur
tyna Siemiradzkiego. Złożono ją  w składzie teatral
nym , gdzie leży nierozpakowana. W  poniedziałek 
będzie wydobytą z paki —  a we wtorek zawiśnie 
w lwowskim nowym teatrze.

Towarzystwo filologiczne odbyło walne zgroma- 
madzenie i dokonało wyborów. Prezesem został prof. 
Uwikliński, wiceprezesem prof. Kruczki«wicz.

W  teatrze wystawiono „Fra D iavolo“ . Tytułową 
partyę śpiewał p. M yszuga, który —  jak twierdzą 
dzienniki —  tym razem dosyć był bladym i w w y
sokich tonach zazwyczaj nie dociągał. Zerliną była 
pani Merklowa , bandytów wykonali pp. Bogucki i 
Paszkowski.

W czora j w teatrze- wystawiono „Zaczarowane 
koło" Rydla. W iele dzienników w dłuższych arty
kułach omawia tę dla Lwowa nowość. Janie była 
wykonanie, czytelnik dowie się z telegramów na
szych.

Zaduszki we Lwowie. Słabiej był oświetlonym 
cmentarz lwowski w tym rok u , niż bywał zazwy
czaj. Mimo to tłumy były na cmentarzu, a dawnym 
zwyczajem śpiewała polska młodzież pieśni patryo- 
tyczne przed krzyżami: poległych w r. 1863 uni
tów i krożańskim, przed pomnikami Goszczyńskiego 
Jeziorańskiego i Ordona Melodye ruskie „AAicznaja 
pamiat" i „Św iatyj B oże", rozlegały się u stół 
pomników Barwińskiego, Szaszkiewicza  ̂ Ogonow
skiego, a nad grobem ś. p. Mańkowskiego młodzież; 
socyalno-demokratyczna, prócz melodyj naro-lowych, 
odśpiewała „Czerwony sztandar" ko-icząc okrzykiem, 
„Niech żyją rew olucyoniści!".

Kronika zakopańska. „Przegląd kopański"
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Niedziela 4 Listopada 1900-
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„Szano-

podtatrzańskie- 
nnzwv od imion lu-

ogłasza następujący list jednego z gości: 
wny redaktorze! Utarł się w Zakopanem chwalebny 
zwyczaj, że ulice naszego pięknego p 
go uzdrowiska otrzymują swe . 
dzi. którzy są chlubą -nnrodu, lub położyli zasługi 
około rozwoju Zakopanego. Posiadam} już ulice: 
Sienkiewicza. Chałubińskiego i Zamoyskiego; czy 
nie należałoby również w ten sposób uczcie imię 
twórcy stylu zakopańskiego, W itkiewicza V Dla nie
których względów nadawałaby się po temu ulica 
Przecznica. Mam nadzieję, szanowny redaktorze, 
zechcesz pomieścić list ten w sympatycznym^ 
prejmie. aby ogół jego czytelników zapoznał się z p 
daną myślą“ . „P rzegląd“ myśl tę 
chwalebną: my zaś ze swej strony 
nader usilnie. . .

W ydział Z. P. Z. wniósł do komisyi 
cznej podanie, w któremdjpowołując się 
memoryał gości w sprawach Zakopanego,

memuryale,
sprawą ustawy

ze 
swem

podnosi jako 
popieramy ją

klim aty- 
na znany 

prosi o 
a corazgości

zajęcie się poruszoną w tym  ̂
bardziej domagającą się załatwienia 
budowlanej dla Zakopanego.^

Polowanie na n ie d ź w ie d z ia , ^
wiadomo

i
na-

Mo
skar-

było. iż od dłuższego czasu 
Roztoki, odbyło się dnia 25 października W  polo
wania wzięli udział urzędnicy zarządu dobr hr. Za
moyskiego 'i kilku myśliwych z posrod _ gosei zako- 
pańskich. P olow ano z naganką, w dolinie Roztc 
Morskiego Oka. Nieumiejętne zachowanie się 
ganki sprawiło, iż niedźwiedź wymknął się z obła- 
,y tak, że tylko jednemu z myśliwych udało się 

dostrzedz go z daleka i stwierdzić, iż był to okaz 
potężny.

Tnw. Uniwersytetu ludowego ukonstytuowało się 
w Zakopanem ponownie. Prezesem wybiano p. 
dlińskiego, sekretarzem p. dra W ojezynskiego 
bniczką p. W ojczyńską. Po komisyi rev.izyjuej wy 
brano p. Beka i Kobyłeckiego.

Na ostatniem posiedzeniu rady gminnej uchwalo
no do komitetu budowy pomnika ś. p. Chałubin- 
skiego delegować 3 członków rady wybrano pP- 
Sieczkę, W ojciecha Roja i GaRtlia. Trafnym jes 
bardzo —  jak donosi „Przegląd zakopański 
wybór W ojciecha Roja, tego nieodłącznego prawie 
towarzysza i przyjaciela ś. p. Chałubińskiego, 
przytem już przed czterema laty pierwszy po 
w radzie gmiunej wniosek wybudowania pomnik ^  
na skutek tego wniosku właśnie rada odkłada 
ten cel po 100 koron rocznie. _ . od_

Na temże samem posiedzeniu rady £ml“ neJitetu 
czytano i przyjęto do wiadomości odezwę ^
wykonawczego wiecu, wzywającą ri dę g™ h.Ki0.

nad tern, aby domy w Zak?pane rzadowy 
stylu zakopańskim. K o rsa rz  ^  ,y . 

oświadczył przytem, iż za posrrdmctwiWDłvWać w 
budowlanej usiłuje, o ile tylko można, r 
tym właśnie kierunku.

Do Zakopanego od 22 do 29 , 
było osób 26 ; od 1 stycznia Górach Q1

Zima panuje już w całej

Roj 
ostawił 

i

czuwania 
wane były w

października przy-

w uomj pełni

brzymich na Śląsku Śnie- ^ ^ „ ^ ^ ' ś w i e t i i ą  
kuracyusze w Spindeimuhl

Na ostatniem posiedze

nia komitetu 
nn, w którym

o - i  7K et W ydatek ten pokryto z oszczę- razem 2ol złr. l i e w ski ,
dno&i poprzednich 
wiceprezes.

k a r c s p b i i d e n ^ 11 r e i l a k t .  i
u  N w K r a k o w i e :  W  sprawie poroszonej

1 : - i „51 /oclice sic pani zwrócie. do miKister-
sU vaChand°lu któ're niezawodnie wszelkich dostarczy 
wskazówek. ______________

Repertoar Teatru miejskiego
W  niedzielę 4 listopada: „Sprawa

S u ch o w o -K o b y lin o

sztuka w óf akt.

Karola Boro-Z kalendarza IV niedzielę 4 listopada: 
meusza bisk. w vzn ; w poniediiałek o listopada: El-

Jana; we wtorek (i listopada: Lonardażbiety matki św,

Wschód słońca 4 listopada o godzinie 6 ni nut 39; 
zachód o godzinie 4 minut U . Długość dnia go zin

™ 'z "krakowskiego obserwatoryum. D nia| -go listopada 
pochmurno. Termometr od +  TH doszedł do +
Barometr stoi wysoko. . . , hn.ro-

Dnia 3 listopada o godzinie siódmej rano ^ n ba 
metru był 750;0 mm., termometru F  2 O C. AA-ftitr por
nocno-wschodni.

daie fortepiany najznakon itszej 
fabryki P e t r o f  %̂ mećhanflkf angiels -ą

wiedeńską po

Dział ekonomiczny.
Fundusz p r u p u -n u w a  kolsi ^ n o c n a . ^

trybuuałem adm inistracyjnym W iedniu  odbyła

rozprawa w sporze pom iędzy krajow ym  
a dyrekcyą kolei półno-się wczoraj

funduszem prop.lDa^ " J y“  ku trunków w restauracyi
Trybunał admi-cnej w sprawie _

dworca kolejowego w Oświęcimie 
n istncyjny wydał orzeczenie.
CU w Oświęcimie dozw olony
Sniem porozumTeniera się z funduszem prop.nacyj

że wyszynk na dwor- 
jest tylko za poprze-

nym.
Kraków, dnia 2 listopada 1900z tarflów zbożowych. , .

rnlfn Płacono za 100 klgr. netto: Pszenica krajowa od 
1560 do 17 20. Pszenica węgierska od -  • -  do 
7vto krajowe od 14 -  do 15 Zyto węgierskie od 

in —. Jęczmień od 12 45 do 14’— . Owies z opła
ta akcyzową od 13’60 do 14 40. Groch od 17 — do 24’— . 
Tatarka od H  -  do 17’- .  Proso od 1 0 -  dn 1T50. 
faso la  od 1 4 -  J- 2 4 - .  Jagły ad 1 9 -  do 25 - .  Sia- 
no od do 7 20. Słoma od — —  do 4 80. Koniczyna
Q(j  do 8— . Z :emniaki za hektolitr od 2 80 do 3 20.
Jaja za kopę od 3 20 do 3’60. Masła za garniec od 65 0  
do 8 30. Spirytus na 95 prc. Tralesa za hektolitr od 

do 168. Ukowita na 75 prc. od — — do 128’ — . 
Kukurudza za 100 klg. od do . Kapnsta
w głowach świeża za kopę od 3 ’— do 6’— .

Od Administracyi.
Celem u rog ,

sanną.
Jubileusz

ma się odbyć obchód jubileuszow y, 
Jakoż datę" obchodu jub ileuszow ego wyznaczone, o- 
statecznie na dzień 22 grudnia. Irog ra m  pozostaje 
n iezm ieniony: prawdopodobnre nsw iotm  - o  ty o
je szcze  bardziej sipm jubilat, k tó iy  ;. iję tj jest o ed
enie pisaniem jed n oJaW i.e j Komedyi na temat... 
w esela pana Z ag łoby ! J eże li uda mu się skończyć 
w cześn iej ten utw ór ta k -za jm u ją cy  ju ż  ze względu 
na samą figurę bohatera, sztuka będzii °degraDa
na ii G le u s z o w e m  przedstaw ieniu w teatrze W ielk im .
na jubrieu łaby „Kantata**, skom ponowana
v. dowusko rozpoczę^^y , ^  Ma9Zyńl f g o ,  drugą
jirzez dyrektora których  układem zaj-
część zapełnią żywe o y, • E  mondem na
m ują się artyści-m alarz p. ^  ^
c z e le ^ a  tr e ś c ią  k°m e yR  d o c h d d  z przedstaw ie- 
psze siły  R ozm aitości. J ^  %v(1(.)W j  sierot po 
nia u tw orzy fundusz "S D , ; .  ̂K asie litera ck ie j11,

dzien-

Bratnia pomoc akademicka wysłała do Nau- 
lieim na trumnę Szczepanowskiego wspaniały 
wieniec. Nadto złożono w znak kondoiencyi bi
lety wizytowo p. O rzywolskiej, która sama 
jest ciężko chora.

W  „Radzie szkomej krajowej’1 pod przewo
dnictwem dra Kobrzyńskiego rozpoczęły się 
obrady sekcyjne w sprawie wyższych wydzia
łowych szkół męskich.

Lwów, 3 listopada. „Zaczarowane koło‘r Ry
dla (patrz „Kronikę lwowską**) przyjęła publi
czność sympatycznie. Aktorzy grali dobrze. Od- 
szczególnili się pp.: Nowacki (Maciuś), Roman 
,(Jaś), Solski (drwal), Feldman (Kusy). Pani 
Stachowicz, jako młynarka, wydobywała tylko 
jaskrawe efekty, za mało w rolę wlała poez.yi|

Lwów, 3 listopada. „Gazeta Lwowsko11 do
nosi, że weterynarz dla Galicyi Timoftiewicz 
nmarł w Wiedniu.

W  Okocimie podczas napadu na p. Goetza, 
wedle „Gazety Lwowskiej11, został raniony po
strzałem inspektor browaru w Okocimie, p. Na- 
rzymski.

Sztuka Wyspiańskiego „Adam Mickiewicz11, 
oparta na tle wypadków z r. 1848 w Rzymie, 
zostanie wkrótce wystawiona. \

Na dworen głównym pociąg towarowy naje
chał na wagony lnźno stojące. Następstwem 
było ich wtkolejenie a dalej spóźnienie pocią
gu pospiesznego krakowskiego i innych.

Brze«ko, 3 listopada. Na Goetza-Okocimskie- 
go wykonało dziś napad sześciu elegancko 
ubranych mężczyzn. Napadniętemu pospieszono 
z pomocą. W  walce; '];ika się wywiązała, jeden 
z napastników został lekko ranny, poczern sie; 
rozbiegli. Jednego z nich przytrzymano. Powo
dem napaści ma być zemsta, osobista.

Pndwołoczyska, 3 listopa la. Aresztowano tn 
dwa indywidua z powodu , liacznych krldzieży 
kosztowności, popełnionych przed kilku dniami. 
Przedsięwzięto też rewizye domowe.

„u low ania  nakładu upraszamy 
o wczesne odnowienie (zniżonej od sty
cznia b. r.) prenumeraty, której warunki 
podano w n a g ł ó w k u ,  obok tytułu
tirka. .

P r e n u m e r a t ę  zamiejscową i mie4scowąl
przyjmuje t y l f e o  Admiuistracya -Nowe' 
R eform y w K rakow ie i ageneye, wym ie
nione w  nagłów ku dziennika.

literatach przy w a r s z a w s k ie ]^  prezesem . Funda-

Otwnrcie nowego tea- 
wczoraj się od- 
święta artysty-

której Sienkiewicz był p>er"  . 
c.ya ta nosić będzie jego nnzu is ' • naukowej

Frof. Koch po półtoraroczn J
na dalekim W schodzie. Powro, kie 0deskie. które

jubileusz. Towarzystwo lek ^  obchodzić bę- 
w swem gronie liczy wielu V ienia w najbliż- 
dzie 50-letni jubileusz swego pamiątkową,
szym już czasie. Komitet wya dzie. . w
w której ma się znalese h's| J  • najwybi- 
tego Towarzystwa, oraz działalność jego 
tniejszych członków.

Nowy teatr w Rzymie
tru Goldoniego w Rzymie, które 
było, przybrało cechę prawdziwego lityczny j
cznego. Cały R zym / arystokraty! z , P 
artystyczny wziął udział w tej aroczySt° ; wac, e Za 
ktorowi Novelliemu urządzono olbrzymią a
skończenie artystyczną grę aktorów jego rupy, 
minister oświaty osobiście mu winszował.

Nowy akademik. Paryska akademia sztuk p ę- 
na ostatuiem posiedzeniu obrała na miejsc 

zmarłego malarza Yolon’a człopkiem swoim artystę 
malarza Dagnaz-Boenvret a.

Z Petersburga- z powodu uchylenia kary 
portacyi na Syberyę, główny zarząd więzienny za- 
mPrza przekształcić wszystkie domy więzienne na 
nndłę niemiecką. Próba tej reformy rozpoczęta bę
dzie od Charkowa. W ięzienie transportowe tamtej
sze ma być zamienione na dom pracy, mogący po
mieścić 700 ludzi. Koszty przebudowy i urządzeń 

6 0 0 .0 0 0  rubli. AYięźniowie odosobuieni bę- 
noc. pracownie zaś i jadalnie będą

knych

Proces HUsnera.
Pisek, 2 listopada.

Dzisiaj po południu odczytano orzeczenie w y
działu lekarskiego czeskiego uniwersytetu w Pra
dze o zwłokach Agnieszki Hruzównej. Orzeczenie 
to stwierdza, że powodem śmierci był upływ krwi 
spowodowany raną ciętą na szyi, biegnącą w kie
runku ukośnym od prawej strony ku lewemu uchu. 
Uderzeniami w głowę ogłuszono poprzednio ofiarę, 
a ślad duszenia pochodzi prawdopodobnie od wle
czenia zwłok, celem usunięcia ich z miejsca doko
nanej zbrodni. Samobójstwo należy wyłączyć, a 
przypuszczenie, żo ciało wisiało przez dłuższy czas 
głową na dół, jest nieprawdopodobne. ■ Orzeczenie 
lekarza, który wykonał sekcyę, że w kilka minut 
po śmierci powstał silny skrzep krwi, nie jest
trafnem. .......................

R z e c z o z n a w c y  mylnie obliczyli ilość krwi na 5
litrów, co odpowiadałaby wadze ciała, wynoszącej 
,1 in 70 kilogramów, piało zamordowanej nie 

L o  więcej, niż 50 kg. Odpowiadająca takiej 
d L  ciała krew wynosi mniej więcej 3.600 gramów, 
nrzyczem krew. która uszła, można ocenić na 1800 
tramów a taką ilość znaleziono rzeczywiście. Mor
derstwo popełnił widocznie człowiek o zwyrodnia
łych popędach, a zbrodui mógł dokonać sam bez po

mocy.
Telegramy.

P i« n k  3 listopada. Mimo deszczu do gmachu są- 
mnóstwo Się pcha ciekawych. Obrońca Hil-

Rnch przedwyborciy.
Lwów, .3 list. „Słowo polskie11 podnosi z powo

du odezwy secesyonistów demokratycznych, pod
szywających się pod nazwę „lewicy sejmowej1', 
że uderzającym jest brak ua niej podpisów naj
wybitniejszych przedstawicieli myśli demokra
tycznej u nas. Nie podpisali się z posłów łe- 
mokratycznych pp.: Romanowicz. Rotter, W ei- 
gel, Yeyhinger, Soleski, Goldman, Rtuowski, 
Lewicki, Fruchtman, Klemensiewicz, Kolischer, 
W itosławski, Słotwiński, Jahl, Loewenstein. 
Stwiertnia i Weiser. Już te nazwiska i ich li
czba wskazują, po czyjej stronie słuszność.

Tarnopol, 3 listopada. W tutejszej kuryi wiej 
skiej wysnwa się ponownie rządowa kandyda
tura p. Gładyszowskiego, poprzednio zupełnie 
przygnieciona i przygaszona agitacyą p. Budzy- 
nowskiego, którego niedawno aresztowano.

Kołomyja, 3 listopada. Odbyło się tn zgro
madzenie 60 zaproszonych osób pod przewodni
ctwem burmistrza. Zawiązano komitet z 5o, 
sprawę zaś zgromadzenia wyborców odłożono. 
Kaudydatnry zgłosili pp. dr Schorr, lh achten- 
berg i dr Zipser, ten ostatni jako zwolennik 
Koła polskiego. , „  ,

Czerniowce, 3 listopad,a. W  okręgu Rado- 
wio.ckim wypadły prawybory na rzecz kandy-
"Lta, Ropopmciego.

Wiedeń, 3g0 listopada. Dr. Grabmayr ogła- 
w N Fr. Presse11, że nie brał udziału w 

f a «,Pntvklach z p. Dipanlem i że nie prawdą 
• f iakoby Dipaulego, jako kandydata swego
Je ’ wielka własność niemiecka w Ty- postawii'1
rol^ ‘- Heń 3 listopada. Urzędowa „W iener Zei- 

nUosiła rozporządzenie ministerstwa 
W *  ownetrznych z 1 listopada 1900‘Jfzmie- 
spraw wew, ‘ wienia dodatkowe rozporządzeń 
mające posw  ̂ sierpnia ; 18 grU(jnia
ministeryainy dja wyborczych
7»96, i z a r z ą d y  L w o w a  i K r a k o w a  w 
knryi powsze< J . ayni częściowo nowy po- 
przeglądzie tab borrze i miejsca wyboru, 
dział na ^ „ „ „a ^ e n ie  to ustanawia: 
Mianowicie . wyb0rcżej kraju Ga-

W  p ąw sz!^  grakowskiem: a) w po-
Ucyi’ Lwów gminy: Sokolniki, Żubrza,
s S ^ P a s S ?  zuSw ckie, Kozielniki H o„«- 

Basińwka, z roię.iscein wyborów Sokolni-

wa-
wa-

dowefęo

na
wyniosą 
dą tylko

"  ^^FinŁ °kłasza, że wydaw.iictwo dziennika
Wasa kyheter’1 z rozporządzenia generał-guberna- 

tora finlandzkiego zamknięto na zawsze.
Deputowany włoski Casale, któremu socja listy 

czna gazeta p. t.. „Propaganda11 zarzuciła, że jest 
jednym z naczelników neapolitanskiej kamorry. wy
toczył redakcyi tego pisma proces o obrazę Unoru. 

uwolnił redaktora od winy, a Casale skutkiemSąd
tego złożył mandat 
pro wincyonalnego.

deputowanego i godność radcy

.Michał 2 K- Razem 
K 89 h, 20 marek, 1

Składki. Na odbudowanie zawalonej wieży i upalonyc 
części klasztoru Jasnogórskiego złożono w dalszym cią
gu: Burzyńska M. 2 K, Galus 
z poprzednio wykazanemi: 2J

^ N n  '  -kołe 'imienia królowej Jadwigi nadesłały na rę
ce l Siedleckiej pp.: Herkotowa 4 K zebrane na lis i.,
Anna Jawornicka 10 K, ,T. O. 1 rubel. ł„4vli- P

Na weteranów z 1831 r. w październiku złozyl - ■
Marceli łozie.(Owski 12 złr. Rozdano w października po
między ’ , o+er:nów żołde narodowego najem pokoju n 
biuro o ,ge, opał', światło, nabożeństwo wieńce

dr Audreniczek otrzymał dziś mnóstwo listów 
rnźhnmi Dzisiejsza rozprawa dotyczy sprawy 

Z S d S ą  ś p. Klimównej. Wezwano na dzis l o  
miedzv innymi rodziców zamordowanej.

świadków.

Ostatnie wadomości
s p r a w i eW

•ko l e i b o ś n i a c k i c h  
konferencja ministrów obu połówwczora.isza Kuurj. ^  żadnPg0 rezul-

monarchn n^yi ces„ rz przyjął na andyen-
taŁUf  roł.“ chowskiego i prezydenta ministri w 
cyi hr. Gołuc ncyi prZedstawiah mmistro-
Koerbera. ^  ' narad w sprawie rzeczonych
wie równie/ ^  rainistrowie węgierscy muszą
kolei. Ponieważ ^ dz^ iach Sej mU; przeto

bye 0 ® augtrj ttCcy wyjeżdżają w poniedziałek
mi

nistrowie luo‘';m p e ẑCje 'odbędzie się ponowna 
do Pesztu. 7Vnj0ną będzie ostatnia próbakonfereneya i nczjniouą 
osiągnięcia porozumienia.

wice.ki dalei b) Wołków, Żyrawka Podcierano Za-

wfnnik?gm fny: Dątidów, -Krotoszyn, Tołszczów, 
-- . . & . J •• z Rawidowem jako miej-Siewiska, Ozerepin 
scem wyborów. TZ , ,

W okręgu w yborczym  K r a k o w a :  a) w po-

b) w
Dębniki, Łagiewniki. Zakrzówek, 
z Ludwinowem jako miejscem wyboru; 
nowiecie sadowi m Skawina gminy: Kobierzyn, 
Borek fałęcki Brzyczyna, Lihertów, Opatkowi- 

Kobierzynem j .k o  n.ejęcem 
wyboru; oraz w p o d cce s ą d o w y m  Kalwarya, 
Krzęcin, Borek szlacbefl*11' Ochodza, Zelczyna, 
Gołucbowice, kolanka Haller z Krzęcinem jako 
miejscem wyborów.

Sytuacya. — Grożące przesilenie,
Praga, 3 listopada. „Narodni L isty11 zapo

wiadają obstrukcyę, na wypadek, jeżeli stosun
ki się nie zmienią. Jako motyw przedstawia 
dziennik nadużycia językowa ministrów Bohma 
i Spensa.

„Hlas Naroda“ przemawia przeciw obstruk- 
cyi” jakkolwiek pizyznaje, że Młodoczechom nic 
innego na teraz nie zostało.

Wiedeń, 3go listopada. Wspólne posiedze
nia ministrów (patrz ostatnie wiadomości) od
będą się jutro w Peszcie. Gba rządy obstają 
przy swoich stanowiskacn. Jeżeli nie nastąpi 
porozumienie, 10 przewidują p r z e s i l e n i e  
m i n i s t e r y a i n e  w jednej z pdtów monar
chii. Cesarz przebywa obecnie na zamku w 
Gódiilló. więc po konferencjach ministrów od
będzie się tam rada poronna.

wydawców pism nie tylko polskich, lecz także 
słowiańskich.

Wiedeń, 3 listopada. „W iener Tagblatt-1. oma
w iając znany projekt centralistów ’ utworzenia 
w Ozerniowcacb osobnego biskupstwa rzymsko
katolickiego z nominatem Niemcem, zapem nia. 
że sprawa ta jest już w zasadzie zadecydo
waną. chodzi obecnie tylko o kwestye natury 
osobistej.

Wiedeń, 3 listopada. Subkomitet rady robo
tniczej przy ministerstwie handlu zbierze się 
w poniedziałek dnia 5 b. m. i omawiać będzie 
kwestyę ochrony robotników zajętych przy ro
botach publicznych.

Berlin, 3 listopada. Donoszą tu ze S z t o k -  
h o 1 m u, że władze szwedzkie wpadły na trop 
s z p i e g ó w  r o s y j s k i c h  w S z w e c y i .  — 
Mi mówicie znajdowali się oni wśród robotni
ków rosyjskich, przesiedlających się do Szwe
cyi dla szukania zarobkn, a byli to przebrani 
oficerowie, którzy czynili studya topograficzne 
nad najważniejszemi punktami pobrzeża szwedz
kiego.

Berlin, 3 listopada. Podczas odbywającego 
się procesu bankiera Sternberga, oskarżonego 
o zbrodnię przeciw moralności, wywołało wiel
ką sensacyę zeznanie inspektora policyi Stier- 
stedtera. który przyznał się do tego. że starszy 
komisarz kryminalny Thiel usiłował go prze
kupić 21)0.000 marek, ażeby zeznawał w sądzie 
ua korzyść Sternberga. Obrońca bankiera. Sello, 
złożył obronę.

Wrocław, 3 listopada. Prof. Mikulicz otrzy
mał wezwanie do objęcia katedry chirurgi' w 
Wiedniu, w miejsce ś. p. Albtrtu.

Frankfurt, 3 listopada. Do ..Frankfurter Ztg\ 
donoszą z C z i i n, że cesarz K w a n g s i u. jak 
zapewniają źródła ch.ńskie. powraca do P e k i 
n u ,  podczas gdy cesarzowa-regentka uda się 
dalej w głąb kraju.

Londyn, 3 listopada. Prasa w tonie rozdraż 
nienia omawia rekonstrukcyę gabinetu.

,.Standard * zaznacza, że gdyby te zmiany 
przedsięwzięte były przed wyborami, możeby 
były wybory inaczej wypadły. „Daily News’1 
pisze, że niestety żaden z nowo zamianowanych 
ministrów nie usprawiedliwia nadziei wywoła
nia jakiegoś ożywienia w nowym parlamencie 
angielskim.

Madryt, 3 listopada. W  F e r r a  1 b o  i C as- 
s o l o  dokonano licznych rewizyj domowych. 
W iele klubów karlistowskich zamknięto. Zna
leziono dokumenty pisemne, dowodzące istnie
nia organ(zacyi spiskowej karlistów. Wiele o- 
sób znanych notorycznie ze swoich przekonań 
karlistowskich, zaaresztowano.

Genua, 3 listopada. Aresztowano tu na ulicy 
adwokata Pescia, jako tego. który skradzione 
w Watykanie pieniądze miał przyjąć i odsprze
dać. Ogółem sprzedano 270.000  lirów przez ban
ki w Florencji i Medyolanie. Władze są już na 
tropie sprawców tej kradzieży. »

Podziękowanie.
AVszystkiin, którzy w czasie choroby ś. p. mo

jej żony raczyli łaskawie okazać jej swoją ży
czliw ość. a mnie. po je j śm ierci, “ sw o je  współ
czucie. składam niiiiejszein moje gorące i ser- 
deczue pouziękowanie. 2o99

Dr Henryk Jordan.
Niema troski o podarek na „Gwiazdkę11. Bar

dzo pięknym, stosownym i pełnym pomysłu po
darkiem jest portret naturalnej wielkości, który 
szczególniej nadaje się jako bardzo piękna ozdo
ba mieszkania, a zarazem i jako piękua. wie
czna pamiątka i także po zmarłych). Takie por- 
trn y  u ykonuje się wwdług nadesłanej jakiej
kolwiek fotografii w premiowanym zakładzie 
artystycznym p. Zygfryda Bodaschera. Wiedeń, 
II, Praterstrasse. 61. o d ' r. 1879 istniejącym. 
Zamówienia na „Gwiazdkę-1 należy wcześnie 
uskutecznić. (Bliższe szczegóły znajdują się w 
ogłoszeniu.

Z m i a n a  l o k a l u !
Pierwsza koncesyonowana

S z k o i a  T a ń c ó w
KAROLINY W MAY i SYNA

przen ies ion ą ’ została  do 2<>66 3 l o

Rynka, 24,1. piętro, vis-a-vis odwatha.
-W pisy pr/yjm uje każdego czasu.

r i

Sprawy transwailskie.
Wiedeń, 3 listopada. ,.N. AV. Tagblatt-1 poda

je treść i n t e r w i e w u  swego współpracowni
ka z dowódcą legionu cudzoziemskiego, w 
T r a n s w a a l u  pułkownikiem Ri c c a r d i ' i n .  
który oświadczył, że Anglicy nigdy nie będą 
w stanie ujarzmić Boerów. i że daleko mniej 
ich kraju zdobyli, aniżeli to głoszą.

W  dalszym ciągu opowiadał Riccardi, że po 
upadkn P . r e t o r y i ,  K r u g e r  z głównymi 
członkami rządu transwaalskiego schronił się 
do pociągu kolejowego Czerwonego krzyża i 
stamtąd urzędował Marsz. R o b e r t s przez 
kilka miesięcy pie mógł się dowiedzieć, gdzie 
obraca się Kniger, który dopiero wówczas udał 
się do L o u r e n ę o-M a r  ą u e s, gdy j?go sytu
acya okazała się niemożebną do utrzymania
nadal.

Rzym, 3 listopada. W  M e d y o l a n i e  are
sztowano znaczną liczbę przejeżdżających fam 
tędy ochotników z T r a n s w a a l u .  pomimo 
tego, że mieli przy sobie pieniądze i pasz
porty. *

Amsterdam, 3 listopada. Po me waż przyłącze
nie T r a n s w a a l  u do posiadłości angielskich 
nie zostało dotąd podane do wiadomości rządu 
holenderskiego, przeto prezydent K r u g e r ,  po 
przybyciu do Holandyi, zostanie przyjęty z ho
norami, należnemi prezydentowi niezawisłej re
publiki.

Rozchodzi się pogłoska, że prezydent K r ii- 
g e r  ma T>yć obecnym na weselu królowej 
W i l h e l m i n y  holenderskiej.

Bruksela. 3 listopada. Dr L e y d s  i trzej wy
słannicy republik połuduiowo-afrykańskieb, któ
rzy dawniej przybyli do Europy, w yjech a li stąd 
do M a r s y l i i ,  aby tam powitać przybywające
go z L a u r e n ę  o-M a r q u e s prezydenta K r ii- 
g e r a.

W  Marsylii odbędą oni naradę z Krugerem, 
co do dalszej akcyi dyplomatycznej a równo
cześnie wręczą mu adres z podpisami przyja
ciół republik południowo-afrykańskieb z Belgii. 
Francyi, Rosyi i t. d.

Londyn, 3 listopada. „Standard-1 donosi z Pre- 
toryi: Wedle najświeższego rozporządzenia lord 
K i t c h e n e r pozostaje nadal w Afryce połu
dniowej.
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K O R E K 1

S A F O H E a  T H  O L
(Maść Saponientholowa) 

nacieranie ból uśmierzające, wyrobu EUGE
NIUSZA MATULI, aptekarza w RADOMYŚLU 

koło TARNOAVA.
Dostać można w każdej większej aptece po 

cenie: słoik próbny 1 kor. 40  bal., słoik duży 
5 kor. 8 1 1 24 o
Celem ochrony przed naśladownictwami. proszę 
zatrać wyraźnie: ,.Sapnmeniholu wvrobu Euge

niusza Matuli11.

AA szecb nauk lekarskich
Dr Zygm unt Landau

mieszka obecn ie  1960 ]n

przy ulicy FloryańsLieJ, L 29, I piętro,
ordynuje od 2 — 4 po południu.

W.
Skład fortepianów

BARABASZ i Spółka
Krak .w, Rynek, 39.

Kursa telegraficzne
giełdy wiedeńskiej i berlińskiej 

Wiedeń, l is topada CK u .
kar. a.O.

Rauta anstryacka papierowa . . .
„ „ s re b rn a ...............

4°/0 renta austryacka słota
4°/„ „ „ koronowa .
■fu a „ węgierska złota . . . 
4“ „ ,. „ koronowa .
Akcye Banku anstro-węgierskiego

„ k r e d jto w e ................................
Eondyn ..................................................
M a r k i..................................................
ao-to M arkow ki....................................
20-to Franko w k i ................................
W łoskie b a n k n o t y .......................
D n k a t y ..................................................
[.osy węgierskie premiowe . .
l.osy t u r e c k i e ................................
Akcye A n g lo b a n k u ...........................

„ U n ioD ba n k u ............................
„ B a n k v e r e in ............................

Laenderbanku . . .

9i 20 
itli 00

I 14 65 
98 8i, ■ 

I 14 85 
on 8ł>

160 J — 
661 24 
240 55 
117 55 
28 50 
19 20 
00 84 
11 38 

164 -  
TM 50

Kolei Lwowsko- Gzerniowieckiei
„ Południowej

Ruble

Elbethal 
Nordbahn
Staatsbahn 
Alpine . . 

Tureckie Tabaezne

543 — 
464 — 
410 — 
580 — 
109 — 
468 — 

6140 — 
658 —• 
4 ,8  — 
288 — 
2.44 —

Berlin, 3 listopada 1900. 
Banknoty austryackie os  i -
Krńtki Wiedeń .   0o84 95 

217 —

Odpowiedzialny redaktor i wydawca:
M ichał K onopiński.

Banknoty rosyjskie '.
Krótka AYarszawa . . .  _  _
4 ... L-sty p o ls k ie ................................................................oó 75
Renta włoska
Akcye anstryackie kredytowe 
Ultimo ruble

95 20
207 -

8pirjHus gotowy . . 
f ena uafty . . . . 
Pszenica (na jesień) 
Żyto (ua jesień) . . 
Kukurudza . . . .  
Owies (na jesień' .

Wiedeń, 3 listopada 1900
42 20
1 o ■_

69

5 86

n a d e s ł a n e .
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą 

Redakcyi).
od

Telegraficzne i te le fo n ie *  
wiadomości „N. Reformy11.

Lwów, 2 listopada. Do Schodnicy na pogrzeb 
S. p. K. "odrzywolskiego wybiera się kilkadzie-

Wiedeń, 3gn listopada. Na podstawie § 1 9  
N. Fr. Uresse11 ogłasza sprostowanie p. oeba- 

styana B ę d z i k i e w i c z a ,  a mianowicie to, 
że nieprawdą jest, jakoby uzurpował sobie 
prawo reprezentowania pism słowiańskich przy 
wręczaniu adresu królowej serbskiej Dradze; 
bo i owszem udowodnić może p. B., że podpisy 
na adresie zostały własnoręcznie położone przez

„ B a i » b e p a “
PASTYLKKI SAGRADA.
iS'odek przeczyszczający, żołądek wzmacnia

jący! Klinicznie wypróbowany. Jako niezawo
dnie łagodnie i  ustalająco działającego środka, 
używają go i zalecają nawet najwybitniejsi 
profesorowie i lekarze. Pudełko 2 '4 0  K, na 
próbę 70 h. Jeżeli nie można gdzie dostać, to 
do nabvcia przez aptekę „pod św. Duchem11, 
Wiedeń I., Operngagse 16.

Cennik IzDy handlowoj i przemysłowej 
w Krakowie

z d. 3 listopada 1900 gadzina 1 w południe.

I. Waluty

Ruble papierowe . . . .
Marki niemieckie
Franki p a p ie r o w e .....................................
Dwudziestofrankówki w złocie •

II. L isty  zastaw ne.
zastaw, prem. Banku hipot 

Listy zastawue Banan bipotecz.
Listy

. . ’ , ” ri „ — „
Listy zastawne Banku krajów.

4" Listy zast. gal. To w. kred. ziem. nieok.
nu

41-letnie 
5H-letnie

Ul.

Dr Cercha
powrócił.

Sławkowska, 4, od godz, 3— 4. Telefon 35.
siąt osób. AUieńców do dziś wysłano 30.

Zakład restaurowania zabytków starożytnych Emilii Pydynkowskiej w Krakowie
i pracownie retót kościsluycłi i haftów artyst. *

Galicyjskie obligacye Dtopinacyjne 
Pożyczka krajowa z roku 1873 . .

a 1893. . 
„ nu&sta I/wo w* .

KuTan y
. pin 1 *1 /.ndęję
254 — 255 50
1 17 2-5 118 25
’ 95 50 96 25

19 16 19 26

109 25 110 25
98 25 99 25
84 25 90 25
98 25 99 25
91 75 i 92 75
92 75 N93 75
92 75 43 75
90 25 91 25

1.

94 75 95 75
_ — — —
90 75 yl 75

■ — — 88 75

1782 12

n a

przeniesiono
z u licy  K rupniczej 1. 15  

Mały Rynek 1 . 4 .



Nr. 252. N O W A  R E F O R M A . ______ Niedziela, 4 Listopada 1900.

W e łn y . Sukna, K ani«ariiy . 
B archany, Flanele,

Płótna, Bieliznę gotową,
A rty k u ły  trykotow e, C hustki, 

Sizale i t. cl.
są do n abycia , w wielkim w yborze, w tanim 
sklepie chrześcijańskim „pod  Kościuszką" 
przy ulicy Mikołajskiej Ni 1 w Krakowie — 
po oenaoh. bardzo niskich.. npó 47 7.7

Uczeń
znajdzie umieszczenie

w cukierni Lwowskiej
JANA MICHALIKA 2002 17 20

w Krakowie, ul. Floryańska 45.

ło o o e e e b o e o e e o j
Z M I A N A  L O K A L U .  f f i

Mapzp Koifetcji Bzie ięc?j © 
Łotti Korali «

przeniesiony z ul. Grodzkiej 31 . na 3K 
P l a c  H ł ł . .Ś w ię ty c h  1 1 . W  

ma gotową garderobę dziecięcą dla W  
chłopców i pan ienek, jak również: A  
k a p e l u s z e  oraz b lu z y  d lu  d a m  V| 
j e d w a b n e ,  w e łn ia u e  oraz b a t y -  u  

t e n  e  m a t y n k i  i k o  a ty u m y  po / y  
nader niskich cenach. — Przyjmuje 
wszelkie zamówienia. 1852 (i 12 \ 4 /

<2

m a c ł

r x x .

T.

JUUUUUJULUULAAJUUUUk/JUkAAF
NAJLEPSZE HY^IENICZNE

TDvrary Gumowe
do celów sanitarnych

polecają 133 130 0

R e i m  i  S p ó ł k a  £
w Krakowie, Rynek 37, linia A-B, y
Cenniki darmo — W ysyłka dyskretnie. ^

Portyera zdolnego
z bardzo dobremi świadectwami — 
poszukuje natychmiast  pierwszo
rzędny hotel we Lwowie. Zgoszenia 
pod adresem: Biuro dzienników we 
Lwowie. Pasaż Hausma na pod 

„Poityer." 2074 4 5

-  A A A A A  ----------------------------------------

Specyalista gorsetów 
Z PRAGI

H e rm rn  P ie sen
Kraków, al. Grodzka L. 4.

i

poleca Nowości każdego rodzaji 
damskich i dziecięcych

G orsetów.
Gorsety do prostego trzymania się 
jakoteż higieniczne do wyrówna
nia n ie r ó w n o  z b u d o w a n y c h  

o sób .
Zam ówienia z prowincyi odsyłam od

wrotną pocztą. 2067 2 10

c. i k . n a d w or . 
d o s ta w ca .

Przez wynalazcę prof. dr. Meidingera wyłącznie 
upoważniona fabryka

H . H E I M , ^
W i e d e ń - D o b l i n g  

i I., K o h l m a r k t  Nr. 7.
PRAGA, Hybernergasse 7 B U D APESZT,Thonethof 

Patenty we wszystkich państwach.
Pierw , nagrodami odznacz, na w izyst. w ystaw ach. 

1% yborne reguł, w entyl, piece 
z k om in k am i.

Do mieszkań, szkół, biur itd. 
całkiem skromne a gustowne. 
Dowolnie długo można palić 
koksem: do 24 godzin trzymają' 
ciepło po napaleniu węglami 
kamiennemi.

Opalanie kilku pokoi tylko  
jednym piecem.

F i e o e  w a g o n o w e
„ H e i n F a 44 

p i o c e  H e s t i a .  
Heima kominki

dym niszczące.
'"'apełnianie bez hałasi Przy 

usuwaniu popiołu i żużli nie 
ma kurzu. L\ oczyścić z kurzu, 
można wierzchnie ściany odjąć 

'n ie  rozbierając pieca.
Kominy nie wydają dymu. Żar trwa przez 

czas nieograniczony. Nadają sit. do każdego 
paliwa. Dotychczasowe oSłony kominka mogą 
być użyte. Jeden kominek może ogrzewać 
kilka pokoi niezależnie.

P i e e e  ! H e i d i n g e r o w s k i e .

p r X S  [ meid i n cer-o fen
f c  H. HEIM

wagę na znak 
ochrony, jak tu obok, odlany na wewnętrznej 
stronie drzwiczek pieca. 1502 1 3  o

„Heim’a“ 
kaloryfery niszczące dym.

CENTRAL. OPALANIA w  s z e l M  systemów.
S u s z a r n i e  do celów gospodarczo-rolm ezych 

i przemysłowych.
Prospekta i cenniki ?a darmo i opłatnie.

KATOLICKI

I m n  p łaszczy  W i t t
Haryi Włodarskiej

w  K r a k o w ie , R y n e k  g łó w n y  4 5 . 
l in ia  A  3 .

poleca w wielkim wyborze, od najskro
mniejszych do najwykwint.. żakiety naj 
wełnianej wacie od 14— 30 złr.. saki 
od 2< -50 złr.. peleryny od 12— 4u złr. 

i futra od 4o -'Oti złr. 17 12 -G o 
Ceny stale. —  Usługa skora

Nąjlepszeim

deserowe
i

leczniczemi

i

Tonrzystm 
p i y  wili

„ACHAJA“
w Patrasie.

Główne maiki: 
M A V R O D A F H N E

(czerwone i słodkie;. 
A c h a j s k i e  (białe i nie  ̂

słodkie), 
ot*

G ł ó w n y  z a s t ę p c a :

C, J. SCHUAUTH,
Wiedeń, i i ,  FranKengasse 46.

Składy w Krakowie:
Józef Kuczmierczyk,
Jan Strycharski, 2024 3 n 
Konstanty Wiszniewska

,,A usiTo-W egier,N Feu ijec  i . I .d . N a jle p s z e  1 n a jh a ń s ^ e
zd ro w y c * \ m ających • dolegliwości jelitow e

e g u e P )  L f o  o r i  f ^ i Ł c - r k i  r . k u  f e k  f . w  i e d e ń  v  i/2

W M M N N N  • «  J M I U  4< —  •  W •  •  •  •

K. ZIELIŃSKI OPTYK i MECHANIK, 
Kraków 39, A-B,

p o l e c a  swój obficie zaopatrzony 
magazyn wyrobów o p t y c z n y c h  

i m e c h a n i c z  11 ych.
Wykonuje wszelkie urządzenia 
dzwonkow elektr. i telefonów.

U trzym u je  w znacznym wyborze 
sztuczne oczy ludzkie.

G-rafofony orygin. amerykańskie ..Columbia44 otl 80 kor.; wałki
do wszelkich systemów ograne kor. 2 -50, nieograne kor. 1‘ 50 ..

M T  Wszelkie zamówienia okularów lub binokli z szkłami kombinowanemi, bez 
względu na barwę , podług ordynacji, lekarskiej , wykonuje w przeciągu 24 godzin, 
w nagłych razach i w cześniej, we własnej szlifierni optycznej, urządzonej z popędem 
motorowym podług systemu metrycznego. “

t t H M H N N H I M I M M * • U O » .  1 N g < M M I 4 r t t N M O M C  I

Płaszowska parowa 
Fabryka dachówek i cegieł

Stowarzyszenie" zarejeśtr. z ograniczoną poręką,

(Biuro w Krakowie, ul. św. Gertrudy L. 8)
poleca:

dachówki podwójnie falcowane — 
systemu wienerhergskiego — w ko
lorach czerwonym lub czarem ; — 

rurki drenowe różnej wielkości.
Dostawy dachówek obejmuje dla wy

gody P. T. Odbiorców wraz z kryciem.
Cennik', i próbki wysyła bezpłatnie.
O liczne zamówienia uprasza

451 70  * Z a n z ą d .

5
O O O O O O O O O O O O O I O O O O O O O O O O O O O O I

Najtańszem źródłem dla Amatorów jest
K l i E I N B K R G A

Magazyn aparatów fotograficznych
w M o w i e ,  hotel „pofl itóią.“

Sprzedaje również p o w e p y  „ P a t p i a “  i bezłańcuchowe 
, N o p i c u m “  po cenach niebywale niskich. 1 2 2 4 2 7 3 0

►ooooooooeooooooo ooooooo4
Sayer’a Salicylowy uiaster kauczukowy

jest środkiem racjonalnym  do zupełnego, bezpiecznego i bezbolesnego usunięcia
odgniotków, wzdymek i zgrubnień skórnych.

1 koperta tfgo  znanego ze skuteczności plastru w;raz z dokładną .wskazówką użycia kosztuje 
80  ot., na prowincyiff.-ię ct. po przesłaniu należytości w znaczkach listow ych. Zam ówienia prze
syłać, pod adres.- Apotheke zum „Rom ischen K a ise r11, Wicn, l„  Woilzeile 13, Hugo Bayer, Apotheker.

Na składzie w Krakowie ma Konstant) W iszniew ski, ul. Floryańska 1081 21) 21

w ie l k i k r a c h  i
N ow y J ork  i  L ondyn  dotknęły także stały ląd europejski i wielka fabryka 

towarów srebrnych została spowodowaną do- sprzedania całego nowego zapasu za 
małe wynagrodzenie sił roboczych, .bani rełnomocnictwo do wykonania tego pole

c e n ia  i wysyłam każdemu tylko za 6 złr 60 ct. następu,jącfy.przedmioty.
(i bardzo dobrych noży  sto łow ych  o prawdziwie angielskich ostrzach,
6 ameryk. patent, srebrnych  w id e lców  jednolitych,
6 r n fj>Ł łyżek,

12 „ i. łyżeczek  do kawy,
I „ ii i, chochlę, t
1 u „ ch och e lk ę  do m leka,
6 angielskich spod eczk ów  V ictoria ,
2 efektowne lich ta rze  stołow e,
1 sitko do herbaty,
1 bardzo piękno siti-»  do cu kru , ________

42 przedmioty tylko 6 złr. 60 ct.
W szystkie wymienione przedmioty w liczbie 42 kosztowały dawniej 40 złr. 

a teraz można je  nabyć za tak drobną k otę 6 złr. 60 et. — Amerykańskie pa
tentowane srebro jest metalem na wskróś białym, przez 25 lat jak prawdziwe sre
bro wyglądającym , za co się ręczy, N'a dowód,; że ogłoszenie to nie polega

n a  ź a d n e m  k r ę t a c t w i e ,
obowiązuję się pąblicznie każdemu, kótriu się towar nie spodoba, zwrócić pieniądze 
bez jakichkolwiek trudności. Powinien więc; każdty1 skorzystać: z tak dobrej sposob
ności i sprawić sobie ten w spaniały  garn itur, który szczególniej nadaje sie na

wspaniały podarek ślubny i okolicznościowy,
tudzież dla każdegu lepszego  gospodarstw a. Nabyć można ty lk o  u firmy

A .  H I R i C H B E R G S s 
Esporthaus von amerik. Patenlsilberwaaren

Wien, II., Rembrandstrasse 19 I. —  Telefon Nr. 14597.
W ysyłki na prow incję za zaliczką lub po otrzymaniu należytości.

Proszek do czyszczenia 10 ct.
Praw dziw e ty lk o  ze zn C ie m  ja k  ob ok  (kruszec hygKjiiiozny).

W yciąg z listów uznania: Ihftr; 4 0 » V f  4
Pańską posyłkę otrzymałam i jestem z niej tak zadowolona,,że po- ŚF

syłam dalsze z kmówienic. Kraków 21 ; m ja  1899. Ks. Am alia Czetwertyńska. T  ^

Krystynopol, Cjalicya. 
/

Lubaczó

S io stra  Joanna, przełóż. Tow. N. P. Maryi. 
- - • , nową ]

kapitan.

J r'- 3 ^ L1J- OlUoll d J<JaiiJld. piZiClun.
7, iirzysłanej zastawy jestem bardzo zadowolony i proszę o noyvą posyłkę. 

:zów, Galicya. Bahić, 1

P i

WIEDEŃ. WIEDEŃ.
I j ł e u t s c  t i e s  H a u s

R E S T a U R A C Y A  
n a  S T E P H A N S F Ł A T Z .

Najdogodniejsze rendez-vous wszystkich obcych. Świetnie prowadzona W yłączna 
sprzedaż i wysyłka win zakonu Kawalerów niemieckich (der deutsehe Rittersorden). 
Cenniki win na flaszki i beczki za darmo i opłatnie. 2031 2 12

Frtjrfn-i/k Karat, restaurator.

> p < X X X X X X X X X X X X llX X X X X X X X X X > tX X X

Wystawa.
Niniejszein pozwalamy -obie zwrócić uwagę na

i t a s z ą .  W  y s t a .

OryginaliiKl Sinoera Maszyn do szycia,
urządzoną przy pomocy Świetnej Gminy miasta Krakowa, w bu
dynku dawnych koszar Obrony krajowej w Krakowie 
przy ul. Karmelickiej, naprzeciw zakładu Józefitów
(przystanek tramwajowy).

Otwarcie V ystawy, n ;f  którą uprzejmie P. T. Publiczność 
zapraszamy, nastąpiło dnia 22 października b. r. o godzinie 11 ej 
przed południem i trwać będzie do 10 listopada b. r.

(MĘT” W ystawa obejmuje większy wybór naszych maszyn 
najnowszych konstrukeyj, tak dla celów przem; sto wy cli, jak i do 
użytku domowego. W szelkich wyjaśnień co do praktycznego za
stosowania tychże m aszyn. których część jest poruszana moto
rem, część zaś nożnie, udzielamy z oałą gotowością.

Na W ystawie znajduje się bogaty zbiór wzorów szycia, wy
konanych na tychże maszynach.^ a mianowiciePz działu: szewstwa, 
ryinarstwa, krawiectwa, konfekcyi damskiej itp., oraz any^rv<zne 
hafty maszynowe, nadto roboty aplikacyjne i ażurowe.

Zwiedzanie Wystawy bezpłatne. 1932 7 0

S inger Co., Tow. Akc. Maszyn do szyc:a
Kraków, ul. Szpitalna Nr. 40,

;XXXXXXXXXXXXX!XXXXXXXXXXXXXX

Wiktor Zakrzewski
Z E G A R M I S T R Z

przy £  Earmeliclciej Nr. 14,
poleca swój nowo zaopatrzony zakład . w któ
rym wykonuje wszelkie roboty własnoręcznie, 
po najprzystępniejszych cenach, pod sumienną 
gw arancją . Polecam się f-zanow. Publiczności. 

1827 8 0 Z  poważaniem 
n  . Za/, f z r t c * f , i ,  zegarm istrz w Krakowie, 

ul. K arm elicka Nr 14.
©O P otrzeb n y  uczeń  «lo p ra k ty k i. ©O

ęooc . o o  c ooooou
ADOLF KAMPEL

we L W O W iE . ul Orodeoka L. 3.
Fabryka rur cementowych.

Reprezentacya austr. Tow. ako. fabryki 
portland cementu w Szczakowej, Tow. 
akcyj. fabryki wapna hydraulicznego 

w Kaltenleutgeben.
Skład rur betonowych i posadzek cemen
towych własnego wyrobu, oraz portland 
cementu, wapna hydraulicznego, wapna 
skalistego, g ip su , cegieł i płyt ognio
trwałych, asfaltowej papy dachowej, as- 
k - i A u v  ?i pi.yt Aoiacy jliycń, pusaiAeiV i 
rur szteingutowych dla k loak , kanałów 
i wodociągów, dachówek, łupku, nasad 
i płyt kominowych — wogóle wszelkich 

m ateiyałów  budowlanych.

PRZEDSIĘBIORSTWO
wszelkich robót betonowych i kanali
zacyjnych , oraz układania posadzek 

i krycia dachów. 977 2$ 52

T e l e f o n  N r. 4 6 0 . 
óoooooooooooooó

Za pośrednictwem każdej księgarni nabyć 
można dziełko radcy sanitarnego dra Mul

lera, traktujące o
b a d w ą .tlon y m  sy s te m ie  n e r w o 

w y m  i p łc io w y m .
Dziełko to, odznaczone nagrodą pieniężną, 

pojawiło się w 30 wydaniu.
Przesyłka w kopercie za 30 ct. w zna

czkach listowych. 86 3 1 O

Curt Rober, Brauoschweig.

destylowana według recepty wynalazcy, megp 
pradziada, znaną jest wć wszystkich częściach 
świata z podanym poniżej, prawnie ophronnym 

znakiem: jE f( , ;t |o

J a n  M a p y a  F a r i n a
w Kolonii, Julichs-Platz Nr. 4,

patent, dostawca oesarskich i królew. dworów.

Główny sklep znakomitych

wyrobów masarskich
z fabryki 1841 15 15

F r a n c is z k a  G ir ^ u la
znajduje się przy u l i o y  S z p i t a l n e j  N r .  7 , 

w domu p. S iedleckiej.
F ilia  tejże fab ryk i przy ul. Karm elickiej Nr. 21.

Dwa razy dziennie świeże wędliny.

Dla osób słabych
wypróbowane prz ą lekarzy

wwbru-np ' . t u r ę  k o n ? a k i francuskie 
tokajskie, w ina  o zgierskie i gietKie. 
znakomitą h e rb a tę  kilo 3'3o. wyborne 
w ó d k i  poleca handel 2049 4 16

A. CHOCISZEWSKIEGO
w Krakowie, ul. Kopernika Nr. 20,

tuż za wałem kolejowym.

DYREKCYA
Towarzystwa wzajemjcli ntapczei

w Krakowie
podaje do wiadomości. że z powodu 
zupełnego obsadzenia posad we wszyst
kich biurach Towarzystwa — podania 
o udzielenie jakiegokolwiek zajęcia w 
biurach nie będą przyjmowane. 2069 3 K

Kraków, d. 25 października limo r.

100— 3 0 0  złr. miesięcznie
m o g ą  z a r ó b  ć osoby każdego stanu we 
w szystkich m iejscow ościach niezawodnie i 
uczciwie, hez kapitału i ryzyka, przez sprze
daż prawnie dozwolonych papierów paiis*wo- 
jyyrli i losów. Zgłoszeuia przyjmuje Ludwik 

lÓs^reicher^jjdąjjest^mjtschtjMs^jr^^
1722*10 10

Patenty na wynalazki
wyrabia i zużytkowuje 55 52 0

iuż. Kazimierz OSSOWSKI
międzynarod. biuro patentowe

Berlin, W. Postdamerstrasse 3.

Towary sukienne i wełniane
po oryginalnych cenach fabrycznych kupujcie tylko u

r T  I t ł  e  u  m  a . n n
w Bernie, Rathausstrasse 12.

Obfite zbiory próbek dla PP. krawców za darmo i opłatnie.
W ielki wybór najświeższych i najmodniejszych krajowych i zagranicznych wyrobow. Stały 
skład sukna, jak również materyj na uniformy dla urzędników, weteranów, straży pożarnej 

i innych związków, na liberye i t. d. i t. d. 1909 10 20

 —• P r ó b k i  z a  d a r m o  i o p ł a t n i e .  •---------- : . . J

P ro s z ę ! » » » » » « »
spróbować uznanego za wyborne 

Kakao „HEŁM66
1930 5 26

FabriekB-Merk Czekolada „HEŁM
Pod gwarancyą najczystszy i przytem przecież 

najtańszy wyrób holenderski
Dostać można we m \M  nrzedniejszycli ńandlach towarów Monialnycli i łakoci.

^VVVVVVVVVyVVVVVVVVVVVVVVVVVVVVVWVV w y  Y V Y Y~ —’



^iedzi&lą, 4 ListojmilB 1900. N O W A  R  E F  O R  M A. Nr. 25 •>

PORĘBSKI i ZIMLER
W Krakowie, Rynek

polecała i  sezon zimowy f « \
I)<f ronnoli nijniższyęjjt i wielkim w w yboiw : 

w t i f M M H * \Yłóczl<ov\ e
;; Kaftaniczki, Czapeczki, 

Barety, 
i Sukieneczki dla dzieci;

Wełniane
;; Pończochy, Skarpetki,
;; R ękaw iczki, Mitenki, 

Chustki i Halki;

Włóczkowe
Kamasze damskie  

i dziecinne,  
czarne, granatowe 

i białe;
Włóczkowe

\ Bolero i  Kapuzy;
Wełniane

ł  Bluzki i Trykoty; 
Boa

z piór, gazowe 
i futrzane,

jakoteź wielkie zapasy
Wełn i Włóczek

cło robót drutowych 
i szydełkowych.

l*acownia odcień damskich 
i dziooienyli mir, <> oA f '

^Kraków, ul. M ikołajska 1. 3, I. p.

Koronki prawdziwe!
B aj&ii (lo SOU złr . s z t u c z k a .  z ł o ż o n o  
, w 51 a y a zy  nie

Hryniewieckiej, Kraków, ul. św. Marka 8.
imże wiele ininch p r z e d m i j  now ych 

CĆV'\ iinvcli. jakotj.': stroje, damski* i impkii*. 
Jka. staro ■ Ino bronzy i ol)Viizv. pwskie rty- 
fr.V. tnakaif i t. p do %łd».v<ff ! » " «  K ^

. NAJLEPSZE
I P } « l « ł k i i  toaletowe, 1 ’ e r f u m j  » e  flak  o 
f a c l i  i na w agą, oraz pf.yghialną W o d ę  

k o l o i i s k a  poleca 1448 84 52

| Czesław Śmiechowski
w  M o w i e ,  ul. M n i s i a  L. 4.

j j h l i r y k a  v vrobt*v wełuiJiijjSf-h w Kolnęli
f Skłml: Kraków, Ul. fłi-atka 5,

■ przyjmują dostawy
pjh wszelkich Instytncyj duchownych, 
p W o w y ch , krajow ych i prywatnych,

wyrabiaj:; i polecają:
kna, Korty , Czesanui, Sieraczki 

m le iiy j. najmodniejsze — z własnej 
oteż z angielskiej i z francuskiej 

jk  p r z ę d z y ,
| *O ce , F l a n e l e ,  W e ł n e  do w atow ania 

i P o d s z e w k i .  1984 7 0

Ceny fabryczne ! Próffii franco!
ikyroby nasze ochronione są plombą.

M . N ie m e tz
Kraków, Sukiennice 30,

od strony ratusza,
(M w jtkiiH  "S & m n ij iV r. -

______________  poleca Szanownej Publiczności swoj

z a k ł a d  o p t y c z n o - m e c h a n i c z i i V .
o i -n ln rv  ćw ik iery  i lornetk i  damskie w  wielkim  wyborze, dobiera

osobiście Jul/według wszelkich recept lekarskich b* podwyzszęm a ■ 
i trzymuje szkła krysztaTowe i diafragmowo, polecone pi zez

I U słynniejszych okulistów. . ; t. p.
1X  Skład c i e p ł o m i e r z y  lekarskich, pokojowych za okąm

W ykonuje wszeikie urządzema dzw onkow elehli
Skład arystonow i s z K a t u l e U  s a m o g r a j ą c y

około 700 melodyj. od 14 złr. wzwyz.
(4 rafo fony Collumhia i walce.

r . - _ r f n T o r r a f i c z n y c h ,  k l i s z  i < h em ik a l ió w .  je d y -
s k ł a d  a p a r a t ó w  f  S  u fal)ry(;ZII* .  | ą u  7 3 5

nio naitanicj według orygiuaiuJ J J
/<■ ' ■ ,„h ru cyn c g ra tis  do di/spozfflyi- O tcn nu a  J

w Krakowie i po za

i iuunuii  uiuull W0Z21U1 Jlilltilll.

Goldlust i Sp.
Biuro Spedycyjne i w W  Komercyalna

H a ®  n i  \ r > R / \ 'S T A Ń K I '  N A D W l Ś f i -  
S T IC  K O Ł K I  P A N S T W O W K J  1 ^  1 h / j  ‘ , . , 7 2  1 :}

„ l .  K ° l e - J ° ' V ^ a f l i c Z ' ch punktach, 
r i l i e :  N adbrzez ie , Szczakow a , Granica i w innych pog

: NA PORĘ!
k Paltota zimowe, płaszcze, ubrania, uniformy 

okrycia ' suknie damskie k a ż d e g o  r o d z a j u  tai du j 
► s ię  trwało lu b  c z y ś c i  c h e m i c z n i e  p r z y  p o m o c y  m a s z y n y  

bez prucia wraz z watowaniem, ż e  w y g l ą d a j ą  p o t e m  
ja k  no we i o d d i t j e j s i ę  uprasowane zupełnie zdatne 

 ̂ ‘ ’ do noszenia.
i  S p ieszn a  d o s ta w a ! Z n a k o m ite  w y k o n a n ie !

; ZYGMUNT FŁUSS
„„Wiesza gali**. farbi«rnU M.kien i pralnia

^ 4Y ł  a  s 11 e s k  ł  a  d  y  f a  h r  }  c, z  n e .

w K p ą k o w i e  t y lk o  p r z y  u l .  ś w .  K r z y z a  1 .  V ,
^ We L w o w i e  t y l k o  p r z y  u l .  S y k s t u s k i e j  1 .  26.
i  F A B R Y K A : B e r n o ,  Z e i l e  3 8 .  aoa» 4 to

..  nrnołP iinhr^n nwaźać na moją firmę!

Hei bata z Brodów!

Herbata z Brodowi

Od dawien dawna ze swej dcbroci i zapachu znaną prawdziwą

HER6ATE ROSYJSKA
c c

zbioru nmjiiwofto, pnlcra handel

W. Ad amo wicza.
21 w Brodach na pograniczu r o sy jsk i™ . 2 o

1 funt .,Familijnej“  bard?,o d o b r e j ............................złr. 1.40
I funt „Melange de Moskau“ « ’ "ryg. opak., najlepszej 2.50
l funt „Imperial" 8(isar'skie.|. iv orygiiialnani opakoWaniu 2.50
1 funt „Okruchów" z najlepszych herbat kwiuttnrych . 1-20
Znakomitej Kawy „Ceylon" franco 5 kilo każdej stary i por z. 2'

Odznaczenie medalem złotym na wystawie przyrod.-lekarskiej | |
w Krakowie 1900 r

|  w  K r a k o w i e ,  R y n e k  g ł ó w n y  2 5 ,  ^
_ 1,oleca SWH-i° ^

@ znanezcłoliroci Wina Wyspiańskie biało i czerwone ę 
®  Rumy lamajkę, Śliwowicę bośniacka, |  
^  Koniaki i Wina szampańskie węgierskie. Ę

oraz 1221 2 0 ^

^  znakomitą oryginalną H E R B A T Ę  chińską. 1
W\/sgfi-a na proirt>if//r trans do ^

C e n n i k i  f r t  n c o  i b e z p ł a t n i e .

tr

pn!e<-: 
t o son 
Prań;

15 - Nii L i.

K i

Środek do farbowania włosów
EFFBKTOR (prawnie

chroniony) E. LINKA
przez lekarzy został uznany za nieszkodliwy i polecony, gdyż nie zawiera żadnych
s z k o d l i w y c h  metalicznych składników, jak ołou1, miedź itd. icst dla zdrowia i skory
nieszkodliwy, za co się rączy, farbuje posiwiałe i rude włosy na głowie i brodzie, 
oraz brwi trwale, me puszczając przy myciu lub w kąpieli parowuj. na czarno, 
ciemno, śzaro lub jasnawo. Wielki karton złr. 2' . karton na próbe^złr. 1'— ,
W f . F I A  ■ R T j O N D  f^bowania ciemnych włosów na złocisty kolor — jedna 
W  U U J ±  czwarta litra flaszka złr. róO.

Przy przesyłce 20 centów za opakowanie. 12H8 8 lo

E .  L I  N K ,  fryzyer-kosmetyk i spocyalisia do tarłiowania włoków 
Wiedeń, I, Habsburgergasse Nr 9.

IX X X X X X X X X X X X X
Kalosze rosyjskie

z najsłynniejszej petersburskiej  X
f a l  tryki

i  I mirflP̂  p  -  TĘMmm
\

(Russian - American India Rubber Compagnie St. Petersburg)
w wielkim wyliorze, ]io najniższych i cnach,

|M»i< c a  1241 3 lo

A. SórczeMiego i Polakiewicza
t r  K t ( ( / , o t f % ’ e  p r - t j  u l .  F l o t  i f t n l . s l . K . i  L .  H U

Nowość godna polecenia!
| N T  K A L O S Z E  j a s n o - b r o n z o w e g o  

K o l o u i j  c l o  j a s n y c h  b u c i k ó w .

T y lk o  ta  in a rk ą  
opatrzone Ka!osze 

prawdzi>vń*
Z a m ó n i e n i u  *»U HiejN ,.„w e * lsk l l ( t lc7 ,n i «

!X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X

21 ciągnień

X Ż * X X X X X X X  x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x :
M A G A Z Y N  F U T E R

PGT A. JACHIMSKIEGO
• K r a / .o  fa r .) !  d r o d r J . i e }  4 / ' .  14  i

(założony w roku !825).
a w wielkim wylmrze gntiiwe futra męskie i damskie najświeższych 
ów. rotundy, garnitury, czapki, kołpaki, zarękawki do polowania itd, 
iwnia przy jmuje zamiiwicnia.Joraz wszelkie reperacyp i uskutecznia 

je punktualnie po cenach umiarkowanych. 2 ihi| ii jo 
(ładzie utrzymuje mnteryały na wierzchy męskie i damskie z pierw

szych fabryk francuskich, angielskich i krajowych.
Przyjmuje futra pod gwaraneya do przechowania przez lato.

X  X X X X X * X X X X x X X X X X X X X  x x x x x x x x x x x x x x x x x x

MAGAZYN UBIORÓW MĘSKICHw

Maurycego Kirschnera
przeniesiony zijtstnł na ul. Flnryflńska L. 3Sł.

I owiek^zająe takowy, zaopatrzyłem w \\ii9ki wybór najnowszych materyałów. 
1’oleciim się nadal łaskawym względom Szan. Puhliczuośm. goós 2

X8XttXXXXXKXXXX0XXXXX»»»>rXXKKX
f Ę  | '■ K:'- ''■ \ Odznaczfnie na Wystaw!-.* krajowej o r. I S 2 t  dyjdomem

honorowym r. k. Ministerstwa handlu.

Krajowe Towarzystwo tkackie K
„ P R Z Ą D K A “ j|

w  K r o ś r . i e  ||
polMa Szanownej 1’ . T. PuhlWz.n <ui swiąjego wyrohu 

często lniane, sławne z dotirmi. resznie tkane

PŁÓTNA KORCZYŃSKIEJ*
od najgrubszych do najcieńszych  w eb Tz

i ’ EIELIZlTĘ STOŁOWĄ X
y  0  w *°i?ze  k o s tk o w y m  i adam  a sz k o w y m , N

x  siaJlkf do su sssróa  chm ielu . »
g  Zamówienia nadsyłać prosinij- wjn-ost d o  K p o s n a  (poczta, tcleirral 
3C ' stacya kolejowa w miejscu). u  25 o ^
^  Próbki i cenniki na żądanie wysyłamy franco i odwrotna pocztą.

XXXJtXXXXXXJ*XXJ*OXXXXXXXXXXXXXX
L I N O L E U M

( O s o b l i w y  h a n d e l )  
w  k o lo r -a c h  n a  w sk r -ó ś  p r z e c h o d z ą c y c h  

wyroby krajowe i zafn._n.ozne 
najtrwalsze pokrycie podłogi do całych  przestrzeni, także jako chooniki, podkładki przed

umywalnie i jako wielkie dywany.
F. C C O U -lL i : k 8 Naohfolher A . KEICHLE. W IE L E Ń .

I., JiTolow ratring 3. 1813 12 12

G / S  / N /S  / N /S  XV /N ^  /S  / S rS /S  A | />  /N  /N  /S  /N  /S  / N /S  ^  /s
. \ 7 n J s 7 n x n 7 w \ 7 s 7 \ 7 V s T w v ł \ ^ s 7 s 7 \ 7 s 7 \ 7 v 7 \ 7 v /\ 7 \ 7 v /

- - ^ =  Ces. król. uprzyw. —  ■—  Q

: Labryki Szklą taftowego i Luster 
& K U P F E R  & U L A S E R
c> p- T-

& 
(!>

Publiczności potrzebującej szkła do okien 1 zw ierciadeł. Q

T a p n ó w - D w o p z e c . 185 9h

(I) polecamy s w e  w y r o b y ,  które pod względem jakości (U 
nie ustępują czeskim i belgijskim.

C e n y  b a r d z o  n i s k i e .
r9

( )h

1860 
T.RA.RM 

/ C.nETEPBypr^

^  (iłowne sk łady : w  Krakowie, ni. Dietla L. 38; we Lwowie, ul. Szpitalna L. 4. ^
/|\ / \ / \  / \  / \  / \  /N  / N /N  ^  ^  / *» / N >7 r*\ /N  / N / \  / \  A  J .
v T v v w v v v  s / w  w  w  w/  w- s7 | w  w  w  w  s / \ 7 s / s /  w  w  W  v '  s7 \ J

60 75 procent
Rozsyłka po całej Europie.

Dni ciągnienia
tej grupy.

2 stycznia 1 lipca
ó 1 sierpnia
1 lutego 

15
U-

1 września 
-1 maron

1 V
1 maja
5 „

1 •!
,rv T
2 listopada 

15 
1515

15
15 „

Ki

1 węg. hipoteczny upraw, óo gry, 
1 3°/V los ziemski uprawniony do 

gry I. emisyi.
1 3°/« los ziemski uprawniony do 

gry II. emisya,

rocznie.
<-!4g(dii,j. główną wyg1" 111-!

W jeiłrym rohu
ekoło 1 .2 00 ,000  koron,
pr/.cdstnwia liastrpujara t)"h‘C(‘ii*a 
gmina grupa bi&iy z natyohmia- 
stowem prawem do wygranej 
1>" sphu-uniu pierwszej raty u

nunjt'\vprost.

Główne wygrane 
w każdym roku.

Kuroń 7(I.ikmi Koron 4(>.<>0(> 
r  łon. ( im) Li rów 20.000 

l.i i-ów 20.000  Koron 20 o o o  
Kormi  20.000 .. 20 . 000

■10.001) .. 20.000 
40.000 { 100.000 

l . i r ów 2 5 . 000  I . i rów 25 . 000  
Kur. l o o  o o o  Korou 70. 000 

t i o o o o  40 . 000
70. 000  .. 00 . 000 
2 0 .0 0 0 .

1 włoski los krzvza,
1 austryacki los krzvza, 
I węgierski los krzyża.
1 los 3azyliki,
1 węgierski los Jósziv.

Tę jgnipę mężna otrzymać na 29 lat miesięcznych po 10 koron.
jgKT  Natychmiastowe wyłączne prawo gry po zaołaceniu pierwszej raty . PWrwszą ratę zaleca 
się w ysłać  przekazem pocztowym , dalszo spłaty uskutecznia sh' prztz ]iocz.tową* kas» _j-sz( zę-

dnudffi: nio płnear porta.

EDW ARD URBAN, Dom bankowy. Berno,
Wielki plac Nr. 25, dom własny.

J i T  Rzetelnych agentów przyjmuję wszędzie. Ceny niskie. Prowizya dobra. 17lb Hi lo

Dra FR YD E R YK A  LENGIELA >7 !'7 "
Balsam brzozo w  y

.Ulż sam sok roślinny, płynący 7, hrzozy, jeżeli na pniu pyze- 
dziurawiono kon . znanv jest od niepamiętnych czasów, jako naj
znakomitszy .środek piękności; j&żeli się jednak ten sok wedle 
przepisu wynalazcy przyrządzi w drodze ihemicznej jako balsam, 
w takim ra~zi< dopiero nabiera prawie cudoua^j siły. _

•leżeli wieczorem posmarujemy twarz iub inne mwjscc skuty 
tym balsamem, tu i u* nazajutrz rano oupadają prawie nie
znaczne łupieże ze ekory. która staje się przezto lśnią
co białą i delikatna, . .. .

Balsam ten r rgładza na *warzv zmarszczki i blizny pow 
stałe z ospv i nadaje twarzy młodocianą bar\i'ę. a cerze białość,
delikatność” i świeżość; usuwa w najkrótszym czasie piegi, plamy

Yitrohi ine blizny. czerwoność nosa, stłuszczenie i wkzelkie inne nieczystości córy. Lena 
ł ka z opisem użycia i złr. 50 ct. Dra Lengiela mydło, benzoesowe, nałagodmej- 

‘ /  ri?ibdpowiedi)iejsze mydło dla skóry, umyślnie przyrządzone po 20 ct.^
[p, bahysia w każdej większej aptece, mianor icie; we Lw ow ie 11 Z. ltuckera: 

K ra k o w ie  u 5\’ ikt.ora Redyk .i ; w C z e rn io w ca c h  - Uolichowskiego nast. Mali) apt 
g dimiedt fi  lóintin. drognerya; w Tarnopo lu  u Maró .diia Krzy/ainowskiego: w T a rn o w ie
uM Adlera. J. Niesnłowskiego; w B ie ls k u  u Alfr. Blumenthala i w drogueryi A. Haas.

T riku  najmodniejsze i wspaniałe
T a p e t y  !

Oi i/ifiji- tiin ifi/.' Iinrd:n u n it* iri/tnir
500  nowych w z o r o w ! 

Niezliczone polecenia!
Za wybitnie piękne, bard/.u mudue desenie 

1200 r. od/.naezuiie złotym medalem.
60  75 oszczędności , gdy,1 nie jest człon
kiem związku uiemiec. lalirykantow tapet. 
Karta z wzurami 1200 r. przew; /.sza, kartu 
wzorów z roku zeszłego dziesięciokrotnie!!

o s z c z ę d n o ś c i  ( !)
Jasna, wspaniałe i angitd. rysunki już po 
12, 14. 16 hal. za zwój 4 qm. Ingi-Ans
tłoczone błyszczą i-o tapety, bardzo modne
prążki od 21 bal. wzwyż, w niewidzianym 

jeszcze  nigdy wielkim wyborze.
B yimoszczy i l irom - 

„  Tg.W  . Ks. liiznaii . ■
Krsles  ( l s t dc ut s i  b e s T a p e t c n - ' ' e r s a n d - l l a u s

Kok /.al. ISii-i. *
W łasne  walce. Właśni' rvsownio\

W  Karty z wzorami wszędzie optatnie
ale koiiioc/.ne jest podanie uen\ 
płśrednia wysyłka p ry w a łu A n  go-ęt ■; ]■

jc siu z c  Niyuy wieiKim

P iisla? ScH eisajj

F A B R Y K I F A R B  X X X X X X X X 7 A
dawniej Friedr. Eayer & Comp., Elberfsli

S o m a fo s a
rozpuszczalne białko

z awi er a  p o ż y w n e  pi i . rwias lki  mięs a  ( c i a ł ka  b i a ł k o w o  i . s o l o i V , k o  „ r i w i o  nio r J  
m a j ą c y  smaki :  - ł a t w o  się roz pus zc za  j nor  j , .>t m l j w y b i  l u ^ r m  SPOfl-
kififll nor|lnvm *>/ « l " tąd '  n ż Vw i a u Vćh.  <lla m a j a -
K I C I l l  p u a l l l i y m  n     , „ i o r s b o ' a .  „ o l o g l i w o ś . j

żo łądkowi* ,  dla p o ł o / a l  . d l a  d / ae m i n a j ą c w b  angieis. . . - ,  nondio  
dla o z d r o w i e ń c ó w  i t  d.  w f „ r m i r

SOMATOSA z żelazem dla niedokrwistych
przez lekarzy jniletaina 

Solnatosu ż.ela/.isla składa sir z somatosy i 2 %  żelaza w organ iczn e j  |„n i ,i (

S O M A T O S A  p o d n i e c a  a p e t y t  b a r d z o

Dostau można w aptekach i drfiŁfueryaoh. ()(is Di 22

W Y B I T N Y  Ś R O D E K  P O S I L N Y .  X ^O C D

ij Wielka Złota i Srebrna Loterya
Inwalidów ISTo;skowych.

Głów. wygr. Ś O bO O 1
gotówką po odoiągnlęoiu 20

Ciągnienie już 
w sobotę.

0  koron
Losy inwalidów po 1  koronie

poiocają w K ra k o w ie : Józef AltetfttUer, Juda Birnbaum. Bracia Uł>en- 
scluitz. Karol Gottiieh. J. i M. Grajower. A. Holzer. Józef Landau. Albert 

| Mendelsburg. M. ]). TrinkenreisJi. tu3 ń in o



Nr. 252. N O W A  R E F O R M A . Niedziela, 4 Listopada 1900-

Pierwsza polska fabryka rękawiczek i bandaży A. Mirkiewicz w Krakowie. poleca
Filia.: vtl. Szew ska Np. 2  — F abryka: vtl. M ostow a Np. 4 . P e r i u m e r y a  i  p r z y b o r y  t o a l e t o w e .

P o n t l i J  uzdolniona w hafcie ręczn., 
■ d l l l l d  poszukuje miejsca w domu 
prywatnym. Może się wykazać dobrem 
świadectwem. Zgłosz. pod L. T. przyj
muje Administr. „N. Reformy." 200:. 1 2

We czwartek dnia 1 h. m. pi zed po
łudniem w drodze na cmentarz lub 

tamże zgubiono turkus z b rylan 
cikam i. Znalazca zechce go odnieść 
na ul. Straszewskiego -2-2. I. p.. z bramy 
na lewo. gdzie otrzyma wynagrodzenie.

2 10 0  l 3

Poszukuje się do interesu
werkmistrza

doświadczonego . zdolnego, uczciwego 
i trzeźwego, któryby poprowadził 
w a rsz ta t stolarski i był grunto
wnie obznajomiony z budowę 

drew nianych schodów. 
Adres złożony w Biurze dzienników 

i ogłoszeń w Krakowie, przy placu 
Maryackim pod Nr. 2. 20H8 1 3

© O O G O O G O O G O O O O O O O O O O O O O O G O O g

Tylko 3 złr.
2  Najodpowiedniejszy

I  Podarek n a , Gwiazdkę' |
(p a m ią tk a  po z m a r ly o h ! ) §

G
< -  g  
^ -  o

-  G

i  i §
-  o

G
Portrety naturalnej wielkości ©

według k a ż d e j  nadesłanej 1 o t .o g ra ! ii. £} 
Termin dostawy w przeciągu 10 dni g  

Najwierniejsze podobieństwu psrsczifnte CJ 
— Fotografia zostaje nieuszkodzoną. — ©

Odznaczony zakład artystyczny 1j

Siegfried BODASCHER §
Wiedeń, II., Praterstrassc 61. ©o

i e o o  s e s o o  :  © q  7  ©

Ucznia do praktyki
zefa Popiel i Sp., Nowy Sąoz. 2022 2 0

Wilhelm W. Or natowski
i  Ameryki. Ckhloago,

założył

Fahrjlce Narzędzi CMrnrgicziijcli 3
w Krakowie, ul. Mikołajska 10.

Wykonywa narzędzia medyczne, chirur
giczne i elektro-ortopedyczne, również 

wszelkiego rodzaju bandaże.
Uskutecznia wszelkie w zakres tego 
zawodu wchodzący roboty metalowe i 

stalowe.
Wyrabia brzytwy, nożyczki i scyzoryki, 
oraz przyjmuje wszelkie roboty szlifier

skie koło narzędz1 felczerskicb. 
Z a m ó w i e n i a  wykonuje najdokładniej, 

itarann'" i punktualnie. 2013 5 5

Pasy i Gurty do maszyn
Nity, Śruby i Rzemyki do 

spajania pasów.
W ę ż e  g u m o w e  p a r c ia n e  

i  s p i r a l n e ,
Latarki stajenne i ręczne,

Wiaderka do gaszenia ognia.
 o —

Sinny kamień (witryol miedzi) 
do bajcowania pszenicy, 

Cebula morska i inne trucizny 
na myszy polne i domowe. 

 o

Szczotki i Zgrzebła do koni, 
Smarowidło na kopyta, 

Mydło do siodeł,
Płyn restytucyjny „K w izd y", 

Wó d k a f r a n c u s k a.

PŁASZCZE GUMOWE
Płachty nieprzem akal

Pantofelki
domowe

nj.

-  'o  %
rt % ^

§ $  f  i  %r4
& A a ® *  i *
6  I r  |  6  t f - |  s* 1 %.% S

CA
FARBY
olejne i 
akwarelowe,
K a s e t k i  
z farbami kompletne, 
PRZYRZĄDY do malowań 
olejnych , akwarelowych, 
na terakocie, porcelanie, 
aksamicie i do napryskiwania.

Kraków,
l l y i i e k  K r . 3 7  

linia A-B.
polecają

po
najtańszŷ  

cenach:

Podeszwy wkładkowe
O v « l «  b u c i k ó w

o  ^ PodeszwyO  k /  c  o
<3 id  ^  gumowe

i g & Ę  W g  
8* f

' ź A

/
y y y y y y y y  

r o s y j s k i e  
am erykań sk ie , 

A R T Y K U Ł Y  gumowe

o
a  ¥

^  O
A 7 *3

, X  chirurgiczne —  ARTYKUŁY 
/'nygienicznt —  P R Z Y R Z Ą D Y  
lekarskie —  P A P I E R  klosetowy.

Oliwę k a u k a s k ą
do maszyn rolniczych 

Nr. 0 po . . . kor. 6 4 ’—
Nr. 1 po . . . kor. 5 6 ’ —
Nr. 3 po . . . kor. 4 8 ' —
Nr. 4 po . . . kor. 4 4 .—

Oliwę amerykańska
po kor. G4-—  za 100 kg. loco 

Kraków.
Oliwę leccerską do maszyn,

Oliwę rzepakową.
— o ~ —

Smarowidło nieprzemakalne 
na obuwie,

Smarowidło do osi belgijskie.
o -----------

SM A R O W ID Ł O ' i L A K IE R Y
d o  u p r z ę ż y ,  1659 1 0 o

JAN IHNAT0WTC2.GLICERYNA TOALETOWA TW0WIE KR1K —. . . . Sklepy własne: we LWOWIE, .KRAKOWIE, PRZEMYŚLU, CZERNIOW-
z zapachem konwaliowym do twarzy i rąk flakony po 1 złr., 50 ct., CACH oraz we wszystkich pierwszorzędnych aptekach, drogueryach,

30 ct. i 15 ct. 33 46 0 sklepach i zakładach fryzyerskjoh.

Założony w r. 1806 ®

HANDEL WIN
pod firm a J

J. G ra jew sk i*
w Krakowie, ul. Grodzka, 44 £

(Utrzymuje na składzie wina w ę - ^  
(gierskie, austryackie. francuskie, a  
reńskie i inne. oryginalny C o - J  
gnać i araki francuskie, oraz w  

1 wystałą śliwowicę syrmińską i £  
I sprzedaje je  ' w większej lub 
(mniejszej ilości, po cenach  

um iarkowanych.
Składy transitowe dla prowincyi przy 

ul. Kanoniczej, U. 20, ul. B rackiej, 13,
(i ul. Stolarskiej, 5. ls4o 3 10

I n t e r e s u j ą c ą  n o w o ś c i ą  jest nowy sztuczny 
m ateryał opałowy

S „HEKLA“ &
od h a czon y  dużym medalem srebrnym na 

W ystaw ie przyr.-Iekar. w Krakowie, 
n a j l e p s z a  i  n a j l a ń s z a  p o d p a ł k a  ś w ia t a

fabryki J Mięfta, S. Bandrowski i Sp.
w Lu d w in o w ie  pod K ra k o w e m .

Paten ta: anstryarki V  3.184. węgierski Nr. 
14.895, niemiecki Nr. 105.198. oraz inne euro

pejskie.
Materyał ten podpala węgle i koks w każ

dego rodzaju piecach bezpiecznie, wygodnie, 
prędko i pewnie, bez użycia osobn > drzewa.

R e z u l t a t  n a d z u j  c z a jn y  .
T ańszy od drzewa i w ęgla , pół kilograma 

tego materyału ogrzewa piec żelazny im U iie j 
wielkości w 10-cin m inutach, bez d b a n ia  d i 
tego w ęgli lub drzew a, iihS spław iając ża
dnego odoru.

10 dekagramów wystarcza do podpalenia 
najgorszych węgli w piecu

K ilka kawałków „H ekli" rzncoiiye i pod bla
chę kuchenną rozgrzewa ja  w p *vu minutach 
do czerwoności, przeto nadzwyczaj dogodnym 
jest środkiem do przygotowania naprzę-dce her
baty, kawy, sznycla, rozbratla i t. d.

„H ekla“ jest do nabycia u pp. 4. Frkora ul. 
Szewska, Tarnawskiego ul. Sławkowska. Stan. 
Szczygielskiego ul. Stolarska, Józefy I.aszkie- 
wicz ul. Floryańska, oraz w składach węgli, 
nafty i innych sklepikach; w lfedgórzti w skle
pie Kałędkiewicza.

Zam ówienia większe przyjm uje Skład nafty 
w K rakow ie, Kleparz 18. Zaniiwieuia z pro
wincyi uprasza się nadsyła i w prjst o » fabryki 
w Lndwinowie, poczta Podgórze. 1873 fi 20

W
(§)
®

P r o s p e k t

lajwietszej w swiecie loleryi
j u i  w y s z e d ł .

Ponieważ dotąd żadna inna loterya przy tak małem ryzyku nie przed
stawiała tak wielkich widoków wygranej i nie była wyposażoną tak olbrzymią 
ilością wielkich wygranych, przeto losy, które posiadają największa poręke, 
zoktainą, jak to zwykle bywa, rozprzedane już na długi czas przed ciągnieniem. 
A że ciągnienie nastąpi już wkrótce, przeto jest rzeczą polecenia godną, ażeby 
prospekty, których się na żądanie dostarcza ze d a rm o  i o p ła t n ie, zamawiać 
zawczasu. — Zam ówienia prospektów przyjmuje H a a S C l l S t e i l l  &  V  O g i e r  
W  W i e d n i u ,  P°d znaKiem: ^ 0 Ę T  „ K e i c I l t l l U I l l . * *  9201 1 3

Prospekty w ysyła się natyohmiast za darmo i optatnie.

„sir Towarzystwo ubezpieczeń 

n a  i y c i e I  L I P ,
założone w r. -1843.

Cr̂ nóralua Reprezentacja dla Austrii w Wiedniu,
Ncliottoiiriiig Nr. lO.

M u l  rezerwowy ihia 31 grudnia 1899 r. przeszło 115,000.000 koron.
Bezwzględne bezpieczeństwo, 9 0 "  „  wszelkich zysków przypada 

ubezpieczonemu, zatem wielki wzrastający Bonus. Jasne, umiarkowane 
warunki ubezpieczenia. Ubezpieczenie na wypadek wojny powołanych 
do broni, jakoteż ubezpieczenie kobiet bez osobnej premii. Śmierć przez 
samobójstwo lub pojedynek po dwóch latach nie daje podstawy do zacze
piania policy, ani też podróż w dalekie k ra je : dające się konwertować 
wzajemne police ; nowe pełne znaczenia kombinacye ubezpieczenia na 
dwie osoby (dla spólników handlowych).

Generalna ageneya dla Galioyi zachód, w Krakowie, 
ul. Zyblikiewioza Nr. II (przecznica ul. Wielopole).

dla prow incyi, jak i (Ba
2086 1 3

U z d o l n i o n y c h  z a s t ę p c ó w  
K rakow a, p o s z u k u j e  s i ę .

s a ' 1

a cz e g o ie sz cz e  sąludzie, k tórzy  n ieu ży w a ja K ath -,
remowi K neippow skicj k.fwjr słodi wej, chociaż 

ona j<st tuk sm acznym  i zdrow ym  napojom kaw ow ym ?
I hnnewiiż nic w szyscy  wiedzą, juk w ielkie zaloty ma 

Kai liro nitra kawa, która przez w yciąg  z rośliny kaw o
w ej otrzym uje zapach i smak kaw y zw yczajnej. Łąo.zy 
ona w ięc cenne w łasności sw ojsk iego w ytw oru  s łod o 
w eg o  z ulubionym  smakiem kaw y zwyc.zajiąef. U 

W praw dzie K athreinera K neippow ską kawę sio 
dow ą piją ju ż  miliony. A le byłoby  to w interesie 
-.vsz;. stu :h, żęliy ta kawa dom ow a illa sw ych  w ybor
nych  zalet znalazła przystęp do każdej rodziny.

Kathreinera Kneippowską kawa slodov,u 
służy najczęściej za dodatyk do kavvv zw y- 
o.ząjm j.k tóre jsm a k  czyni la odn ifąszym iprztr- 
jeninuęszym . Nadaje ona napojow i kawowem u 
apet czny kolor, a szkodliw e d/.ihlanie kaw y 
z w y cz .jn e j n iw eczy prat, it# zupełnie, lio z p o - 
g 'n a j f c  trzecią częścią Kathreinerći kaw y sło- 
d o u ę t  na dw ie trzecie zw yczajnej, a pow oli 
przfe kodzi się do pól na pół.

N iezrów nana zaleta Kathreinera Kneip- 
pow skiej kawy słodow ej polega jednaknatem , 
że po krótkie u |nzj'w yknieniuis:im avvybornie 
smaki je .O d zie  kawa z wyj zajna. je s t  zakazana, 
kawa słodow a zastępuje ją  naj epiej, i bywa 
p lecana ,ako tal wa do strawionia, krew  tw o-
l i  iftjtfOit. Vro U l' LI"  212 K f> Tisy  ̂1.1U1 ł LB L‘J 14 CI ij

m lo Izieży, a szczdgólm e dziewi zę tom  nie pow inno 
sie daw ać in ir-go napoju kaw w ego. Pi-zez zapro- 
wt dzenie- Katlireincra Kneip])o\tłkiej kaw y s łod o 
w ej nawet w iinjm niejszem gospodarstw ie  osiega 
się znaczną oszczędność. Jedna próba przy staran- 
nem przyrządzeniu  prowadzi do stałego używania.

Kathreinera K neippow ską kawa sio Iowa 
nie powinna nigdy być sprz dawana otw ar
ta ' Jest ona prawdziwą tylko w  znancoh 
białych oryginalnych p aczkach  z popim siem 
księdza proboszcza  Kneippa ja k o  znakiem 

ochronnym  i nazwiskiem  .Kathre icer* .

5 5 5

W y c i ą g  z  c e n n i k a  f i r m y
r ■ 71 ■

l u u m u )  '  X I J 
Szczególnie godne polecenia przedmioty:

Elegancka bluzka óamska
;Nr. 608) 

z niepełznącego mo
dnego barchanu, naj
lepszej jakości, z cie
mnym marynarskim  
kołnierzem i koron

kowym brzegiem 
  2 złr. ■■

Bluzki
we wszelkich wykonaniach.

Koszule meskie
z gładkim boesem,

z dobrego szyfonu, 
jakość A . złr. 1 '30 

„ B . „ 1 75
Koszula z falbankam i 
z najlepsz. szyfonu 

złr. 1 -80. 
Koszula haftowana

bar. piękna złr. 2 25. 
Koszule nocne

z kolorow. szlakam i, z fałdowanem 
gorsem złr. 1 50.

Próbka 
ze Storohowr* go 
katalogu mebli.
-Stułel tofltonu,
z jednolicie g-iętbgo 
drzewa i z wytłacza- 

nem siedzeniem. 
T r w a ł y  i p i ę k n y !  

1 stołek złr. g  50 
3 - „ 7-20
«  , 1 1 -

12 „ 2fi-—

S P O D N I E

jesienne i zimowe, z dobrych, 
trwałych materyałów, piękny 

krój,
z modnego szewiotu . . złr. 25 0
„ styryjskiego pakiaku

flo d e n u ) ................................. ,, 4 '—
„  czesanki (kamgarnu) . „  4'50
„  bardzo dobrej czesanki „  7'50
„  czarnego tonkingu . . „ 5' —

angielskiej skórki . . „  3'50

Ubrania dla cMonców
w w ieku od 10— 16 lat. 
Szerokość w piersiach 

68— 80 cm.
Plugość spodni 

85— 100 cm. 
z modnego sze

wiotu . zlr. 6 50 
z pakłaku (lo-

denu) . . „ 8- — 
z bar. dobrego 

szewiotu lub 
czesanki . „ 1 1 ' —

Im r Uora 1900 r. "MMI
„Melba11 materye na suknie 

damskie.
Bardzo wspaniała i modna mate- 
rya jesienna o głównych barwach: 
bordo, niebieskiej tegetthof, szarej, 
zielonej, brunatnej i drap, z mo- 
dnemi czarnemi deseniami, 85 cm. 

szorokn.
Cena za metr 50 ct

7 metr. na suknie demską złr. 3 25.

Sukienki dla dzieci
do szlioly, na ulicę i po domu.

z niepełzn. mod. bar
chanu. patkami i gu 
ziczkami bardzo pię

knie ozdobione,
50 cm. dług. zł,— ’70 
fio „ \  „ t ś '80
70 „ „ „ - '9 0
*0 „ „ „ —
» »  r ,> „ 1-20

1 0 0 .................  140

N a  j e s i e ń  i  z i m ę !

M od n y  b a r c h a n
w wybornej jakości,

Q  c i e p ł y  i t r w a ł y ©  
me pełznący, za co  się ręczy,

61 cm. szeroki.
modne, powabne desenie,

(•cud 5411 34 ct.
10 metr. na suknię złr. 3 20. 

20 metr. resztek złr. 5'50.

Maszyna do siekania mięsa
surowego lub gotowanego i wątroby.
Sieka do woli grubo lub cienko w 

sób prosty.
Bardzo łatwe 

czyszczenie.
Sieka 10 kilo 

na godzinę.
Cena złr. 3'40.

Przyrząu
do rob. kiełbas 

1 złr.

lutowe. 
c ń o t o i

bardzo 
t r w a ł e ,  

z brzegami 
zupełnie

równemi, m o c n o  wiązane, z czerwo- 
nt mi lub niebieskiemi szlakami,
odcinek 10- -U  metró^ łAzi 1̂  -  9a 

D yw aniki przed łóżka
z pieknemi deseniami .lacąuard, 

i fena parj 80 ct.

Zegarek remoiitoar
prawdziwego 13-ej próby srebra, 

z grubą kopertą, złr. fi nO’
0  3 koper., z wybór, 
wnętrzem, z 15 rubi

nami, złr. H'25. 
Niklów, zeg. rcm ontoar 
idący bez naciąg. 12 
godz. złr. 2 20, idący 

36 godz. złr. 3 50. 
Złocisty  zeg.remontour 
z 3 kopertami, wyrób 
szwajcarski złr. 5'50.

ffaruitur tmll z modnej flaneli,
składający się z halki i m ajtek z 
marszcz, wstawką. W yborna jakość.
Ciepły i trw ały !•

Cena całego 
garnituru 2 złr.

80 ct.
1 halka 

tylko złr. T70.
1 m a j t k i  

tylko złr. T30.

H a w e l c k
z sierści wielbłąd

(płaszcz na słotę) 
dla mężczyzn złr. 8-50 
nieprzemakaj. j, 10 50 
ze styryjskiego

lodenu . .  „  12'50
dla pań: 
z sierści w iel

błądziej . . „■ 10 50
dla dziewcząt, stoso

wnie do wielkości, 
zlr. 5 50 do 7 złr.

Wschodnie 
p o r t y e n y .

Najmodniejsze desenie o głów. 
barwach bordo, oliwkowej lub 
niebieskiej tegetthoff, z wscho- 
dnierni prążkami, do 1 okna 

(2 sztuki) złr. 3'3().
K o ta ry  koronkowe,

gatunek A do l okna złr. 1'60
B 1 2'50

Serwis stołowy
z dobrej porcelany, z pięk. wzorami 
kwiecistemi i z złoconemi brzegami.
Cały na 6 osób, razem 26 sztuk

złr. 7 —
na 12 osób (wszystko podwójnie)

złr. 13' —
Serw is dc k a w y

ną 6 o s ó b ................................. złr. 3 50
Serw is do h erb aty

na C o s ó b ................................. złr. 3 75

Z _ _ _ 4  / I  I r n  m i  k a r t y  bardzo pięknie w ykonane, zawsze „  ,
W  l U U J i C  i i i  L L k a r t y  p r z e m i a n y ,  .50 rozmaitych kart z ł r .  1 * »0 , J00  ^rozmaitych kart 2  z łr .

nowe wzory z jałego świata, karty kwieciste, rodzajowe i t. d. Zbiory obejm ują także nluDione patentów.

album y z k art, w płótno pięknie oprawione, za 100 kart 75 ct., za 200 kart 1 złr., za 300 kart złr. T25, za 500 kart złr. 175 .
W ysyłka  tylko za zaliozką. lub po otrzymaniu nalezytońoi. Niestosowne wymienia uię z wszelką jjotowośoią.

Na życzenie zupełny cennik z kilkuset odbitkami wysyła za darmo i opłatnie firma 
C en tra l-V e rsa n d th a u s  EM IL STORCH w  'W iedniu , YL, M a r ia h ilfe r s tra s se  Np , 7.

1862 3 5

Adolf Pion
udziela lekcyj tańców salonowy'1" 
u s i e b i e  w d o m u  i p o  d o m a c 

p r y w a t n y c h .  1925 9 1°
Kraków, ul. Szczepańska 9, I. pięt*' 

w domu W. prof. Domańskiego.

ooooooo
O 7MIANAZMIANA LOKALU.

Mam zaszczyt zawiadomić P. T. 
Publiczność, iż przeniosłam Ma
gazyn c'iryó damskich z ulicy 
Floryańskiej na ul. Grodzką, 10. 
dom W , Baj era. 203Ó 3 6

Bronisława Baum.

ÓOOOOOOOOOOOł
Po Kąwrocie z Paryża,

Pracownią
mechanicznaU

powiększyłem i przeniosłem z ulic| I 
św. Anny Nr. 6 na dawne miejsce| 
t, j. na ulicę Grodzką. Nr. 5$’

col jur., parter.
Przyjmuję także wszelkie zari I 

wienia prywatne. 2043 3 ^

W ładysław  G rodzicki
mechanik c. k. LIniw. Jagiell.

/

Z a łla i artystycmo-iptograrii 
Gdw. Pierzchalskiego,

K ra k ó w , u l. S ła w k ow sk a  27,
wykonuje najlepiej zdjęcia grup, towa
rzystw, cechów i t. d., najnowszym do
tychczas wynalezionym aparatem mo
mentalnym. — Podejmuje się również 
reprodukcyi z obrazów , rzeźb , gipsu 
i innych kruszców. — W ykonuje najle
piej platynotypie, jak  również fotografie 

sz kolorowane w rozmaitych odmianach.
Q  Z a m ó w i e n i a  na prowincyę uskutecznia  
9  natychmiast- 1596 14 25
aX)C’,aoa»ooo: ooooa:

12.000 sztuk
Szczepów owocowych pięcio- i sześcioletniej 
w doborowych gatunkach , obfite w korzeń*, 
i silne korony, dla których obecna pora j®*7 
najwłaściwszą do przesadzania; osobno sztm* j 
1 kor.; 10 szt. 9 kor. 50 hal., 100 szt 90 k°f'’ 

1000 szt. 800 kor. f  j

1.500 sztok
Agrestu „W hiugam  Industry“ , obficie, 
śnie i corocznie rodzący owoc w ie lk i, cU
irdiij-j owAroJ A >\ lS/uiiaî y 3 ir /.%
jest bardzo dobry. Sztuka 40 hal., 100 szfl 
30 koron. Rozsadza się w bujne krzaki, 

tego trzeba ten agrest rzadko sadzić.

50 sztuk
Żywotników piram idalnych (Thuja piramida**^ 
w kilku odm ianach, do ?  metrów wysokie 
średnicy dołem mają do 1 metra; zimę "U f 
trzymu ją bez okrycia, dlatego są bardzo zdu 
do obsadzenia grobów. Sztuka od 3 do 6 k0-.

60.000 sztuk
Sadzonek konwalii do pędzenia, które każ^J 
miłośniczka tak powszechnie ulubionego kwi<* 
może sobie w ciągu zimy kilkakrotnie bt 
łatwo wychodować do kwiatu. 100 szt. 3 
1000 szt. 25 kor. Zakład św. Józefa w Krako^' 

ul. Karmelicka L 66. 2073 2 ®

■SKŁAD D Y W A N Ó W .

J.
Kraków, Stradom 1. 23

(dom własny), 1949 12 15 
poleca swój bogato zaopatrzony

Skłat wszeltiGłi towarów óławatufiti, 
angielskicli i francnsMct jedwatmycli 

materyj, czarnycu 1 M urowych
oraz wielki wybór

aksamitów lyońskich i pluszów sza: - 
nTCh i kolorowych, najnow. welwetów 
kolorowych w różnorakich deseniach 

na bluzki.
Wielki wybór chodników, dywa
nów angielskich i smyrneńskich 
w najnowszych deseniach sece- 
syjnych; oraz wielki wybór por- 
tyer, kap pluszowych, wełnia
nych firanek, jakoteż najnow
szych szwajcar, stor tiulowych;

oraz w i e i k i  w y b ó r  
pluszów kolorowych i buretów na 

pokrycie mebli, 
f t K T  c z ę ś c i o w o  i h u r t o w n i e  

' p o  c e n a c h  f a b r y c z n y c h ,
tudzież resztk i materyj jedwa
bnych, czarnych i kolor., oraz 
resztki materyj wełnianych, po 

cenach o połowę zniżonych

SKŁAD KOŁDER JEDWABtfTCH.

PIĘKNOŚĆ NIEZAflNJy
ym uje się przez użycie My łła gH1- ,̂ ' 
wo-bensoesowego J. W iń n le w sk *^

otrzymuje
nowo-" „
które nsuwa pieg i, l is z a je , w ą g ry  i W8*

w y rz u ty , czyniąc płeć piękną, białą A
Składy: w Krakowie J. W iśniewski, ? 

apteczny, .ul. Stradom 7; w Boohni 
chnik, droguerya; we Lwowie Fridrich . :n 
cock, Ui Hetmańsks 4. — Z pow odu(llC3yd*J 
podrabiau uprasza się wyraźnie żądać 
Jakóba W iśn iew skiego, magistra far)

116 17 0
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